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Wychodzi w dni powszednie 


Prenumerata 1 przesyłką poczIÓWĄ pt. Ą 
w krajn i w Austryi miesięcznie 1 zł. 
O godzinie 3 po południu z datą dnia | 


w Niemczech 2 ; 

« innych państwach AL; 

Za zmianę adresu doplaca się m, YA 

Oplata należy mistic Townocz saie 
z Żądaniem zmiany adresu. 


| „ 60 , 
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NUMER KOSZTUJE | i 
we Lwowie DZY Wada Ceny ogroszeń: Zwyczajna ogłoszania 
Dawpiewiećyl . a . . 6 ,, s na czwarisj stronicy 

Numera 2 poprzedciek dmi po 10 © * 
Wszelkie „Doniesienia prywatne“ : i zatne za każde słowo 
jakoto o zaręczynach, ślubach, weselach, M polka. 
nabożeństwach żalobnych. pogrzebach, 


Rustym potitem po. . « s < 4 0-2 4 "m 
Nadesłane na trzeciej stronicy: 
wszelkie nekrologi. opisy uczt i zabaw 
prywatnych. wszelkie reklamy dla ba- 


` i jego miejsce 30 ot. 
È ERACKI RENE E 
lów. odczytów 1 koncertów. wszelkie PO L I sk Y Gi Z N Y S P E Z N Y l LA ». arieni do ye c FH 7 
spisy składek, doniesienia o zgubach luk 2 - DZIENN u 
e znalezionych przedmiotach i t. d. 1 t.d 


Ogłoszenia nad przeglądem politycznym 80 et. 
nd wioraza 
po 50 centów od wiersza. 


i i 10 al. 
Fiersz petilawy »lbo jero miejsce ' i 
= “S towych y ogłoszeniach* za każde ~ 
slowo tłustym pełen po . s » * p" 
tłustym garmondem po « . e = * r 
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"Wschód słońca g. 7 m. 68 )ługość dnia g. 10 m. 33 
Wschód słońca g. 7 m. 68 Długo 
Zachód = a Oa Si Przybyło dnia od wczoraj 4 m. 


Dziś: - | św. Anastuzyi P, + Martyniana Adres Redakcyi i Adminietracyi: | 
Jutro: H | św. Wiktora z Ar. p | Awksentya Ulica Sykstuska I. 45. | 
Czas odnowić prenumeratę. Wynosi | należą do narodowości 
ona na prowincyi ; j 
Miesięcznie 1 złr. 10 ct. 
Kwartalnie 3 „ 30 
Półrocznie 6 „ 60 ,„ 
Rocznie 18 „ 20 , 


Za smianę adresu dopłaca się 20 
centów. 
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Administracja oddaje po Zniżonej cenie po- 
zostałe egzemplarze trzytomowej powieści 


„WIARUSY, “ 


miauawicie, o ile zapas starczy, oddaje egzemplarz 
za 1.50 złr. z przesyłką pocztową, a za Í złr. bez 
iczosyłki. Zamawiać można razem z prenumeratą 
Przeglądu. 
EJ 
a 
Na mocy układu zawartego z księgarnią 
H ALTENBERGA ue Lwowie, mogą prenume- 
ratorowie PRZEGLĄDU nabywać po znaczn'e 
zniżonej cenie przepyszne wydawnetwo pod tył. 
. 2 = 7 m 
„Pieśń Legionów. 
S'edm »llustracyi podług rysunków J. KOSSAKA, 
z tekstem objaśniającym dru Finkla. W ozdobnej 
tece podług rysunku J. Kossaka. Zamiast zł.10.20 
tylko zł. 6, z przesyłką pocztową zł. 6.50 
Zamówienia należy nadsyłać wprost do 
Księgarni H. Alten berga 
we Lwowie - Hotel Europejski. 


Przegląd polityczny 
Lwów 24 lutego 
Zsmiary mcoarstw względem Krety są 
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: Pairyotycznym mężem jest ten, 
wierzy w lada jaką pusz'zoną bajte. 
byli patrzotemi ci, którzy w 
zawelił gmach ojczyzny, 
glonach, 
przelewkó 


chwili, gdy 


swoją krew | 


Tak, nie byli — jeżeli ktoś nie wierzy 


w patryotyzm czynu, 
kot szuranych słów, 
TA xa SpTAWĄ 
ku, tn bili się za sprawę, 
im nawet zarzut zrobić. 


Kto się we fcazesach kocha, jak kaźdy oi 5 
Kto | y |oiństwa*. 
młodzieniec, musiałby Dąbrowskiego potępió, | Sami masi 


który za cezarem-despotą siągnął i waloezył 


wszystkich pobojowiskach Europy. Ale końn 
było wojsko polskie na ziemi p 


taj walki 

skiej w Warszawie. 
Jeżeli 

chieb w słaż 


pliwie xnosili, aby stanąć za W 
patryotami. (Brawa). š AP, 


Potem niepatryctami byli 


Gzhe niaraz mienie, którzy się tułali na 


wśród powszechnego absolutyzmu, wśród 
stajnego na wszyatkich 
sku i turbowali się i martwili się tą myślą, 


jesznze tak wielkie maay narodu do tego 


o jego patryctyrmie nie orzeka, 
żeby 


narodu przystał takża ehłop sisrmiężny, 
Czasem mieli złudzenie, 
że przy nich stoi, 


„A a pokazało się, że nie. 


w któ 


nie swoje zapuścić. (Brawa). 


To słowa, których się powinien był szcze- 


gólnie p. Barnadzikowski wystrzegać. 


Przyszła tedy chwila — budzicie się; ma- | wtedy radość u nas powstanie, 
my nadzieją, że jużeście uświadomieni, jaże- 
ście tym młodzieńeem, z którego potem będzie 
mąż, a jak będziaeie mężem, to i my silniejsi 
s cy 1 inaczej będziemy wśród narodów 


u nieh wszystkiem...* 00? 0o? 
Toż 
którzy 


wszystkiego, 00 jest właśnie treścią patryoty- 
zmu, pod erłem rosyjskiem ? spij 


Czy to jest wygoda, ja się pytam. Cz 
myślicie, że gdybyśmy su w oii k 
lach, o jakich wy gadacie, postępowali, gdy- 
byśmy cej puhuslo Lyli ulegli, ank, —-— — 
teryalnie i społecznie prryjemne nie było nie- 
słychanie ? Tylko sumienie polskie by się bun- 
towało, które ehce pracować, które przyjęło 
stan rzeczy nieubłagany, które wdzięczne jest 
Monarsze, ochraniającemu polskość, — sumie- 
nie, które nie zapomina jednak ani na chwilę 
o tem, że są obowiązki Polaka, jake Polaka, 
obowiązki ciężkie niezmiernie, krępujące swo- 
bodę jednostki na kaźdym kroku, ed których 
jednak odstąpić mie woino. mA 

I pytam się, jakie są wyniki tej niepa- 
tryotycznej czynneści tutaj w tej dzielnicy, bo 
chyba może ograniczacie zarzut swój tylko do 
mieszkańców tej dzielnicy ? Oto dzięki mądro- 
ści najmiłościwiej nam panującego, a sprawie- 
dliwego Cesarza i Kióia, któremu wdzięczny mi 
zawsze jesteśmy i będziemy, ale niemniej prze- 
to dzięki pracy naszej nietraordowanej, która 
musiała zwalczać całe szersgi, całe zastępy nie- 
przyjaciół ak do dziś dnia czyhających na to, 
ażeby nas cdsunąć od stołu, przy którym się 
robi Łistorya, przy którym rarody żyą i pra- 
cują, dzięki temu, kiedy w chwili tej gdzie'n- 
dziej pelskie nazwisko, polskie słowo, polska 
myśl się ozwać nie może, zrobiliśmy w kreja 
tym to, że są narodowe swobody, tak utwier- 
dzone, iż mogą być nisktórzy panowia między 
wasaymi doradzoami, którzy zepominają o tem, 
że to zdnbyce. Zdaje się wam, że to jnź stan 
naturalny, ża tak byó musi, że nis było śadnej 
sasługi w zdobyciu tego, oo jest, Że to jast 
rzecz, którą można nawet bezpiscznio ra 
szwank narażać, kwestyonując ową nieszczętną 
solidarność. (Brawa) 

Zdobyliśmy jeszcze i to, o czem p. Abra- 
hamowicz mówił, owe ekonomiczne korzyści, o 
których się odzywacie z lekceważeniem. 

Cośmy dla Was Bracia siermiężni pod 
względem moralnym zdobyh?—ż» w ręku Pola- 
ków jest rząd, że w ręku Polaków są szkoły, 
że te szkoły są, że są polskie, zdebyliśmy to, 
żeście się poozalı tem, czem się dziś czujecie. 

Nad tem pracowaliśmy, tośmy, Bracia sier: 
miężni,,dla Was zdobyli. 

Wierzę, że tego poczucia nie w Was dzi- 
siaj nie zagasi i wierzę, że i uczoiwie i poży- 
tecznie będziecie umieli z nami pracować, ale 
pamiętajcie Bracia siermiężni, że praca w ży- 
ciu narodów jest podobna do pracy w życiu 
jednostki. 

Pamiętajcie, że ten, który się ciągle chwali, 
i ciągle odgraża, w życiu nazywa się głu cem, 
tylko ten, który się rachuje ze słowami swo- 
imi, jest ezłowiekiem rosumnym i do celu doj- 
dzie. Tak samo każdy z Was uważa swego 
znajomego, który ciągle się chwali, że to i to 
zrobi, który się odgraża mocniejszemu, za głup- 
ca — słusznie — a ten, który umie milczeć, 
który umie stłumić w sobie nie jedną rzecz 
przykrą, który umie się liczyć z tem, co jest 
dokoła, ten jest w życiu prywatnem człowie- 
kiem mądrym. Apo. 

Otóż, jeżeli nazywacie nie - patryotą tego, 
który nie robi zawsze tego, CO jego nozuciom 
jest przyjemne, to patryotą nazwiecie chyba 
tego tylko, który w narodzie dotąd mądrym 
nie jest i naród, gdyby zawsze tylko robił to, 
do czego go uczucie, gniew, oburzenie porywa, 
do niczego by nie dcszedł; (Brawa) do chłop= 
skiego odwołuję się rozumu, czy tak nie jest? 

„Nieszczęsna* solidarność | — wracam do 
tego słowa. i A 

Nieszczęsna, dziś wymyślona, dziś modna? 
O nie, panowie, tak nie jest. Istnieje zasada 
solidarności. Od lat trzydziestu kilka, jak tu 


który nie j konstytuoyjnie 
Więc nie | byliśmy 


poszli walczyć w le- | świecie 
tułając się po wszystkich krajach i|nie śmie nam taras powicdziać: 


atryotyzmam było jesó gorzki |skiej u luda ni ło ni i 
n ie, której cəl nie był jasny dla w SRA y 
tych, którzy widzą krótko, jeżeli wszystko eier- 


— byli | dotąd mieniem nia mo 


r 3 > li oi wszyscy, | dobijać się czegoś, wtenoz 
ych kośómi. swymi zasypali stepy Sybiru, z Wielkopolaki zYięliś 
tórzy po więzieniach ślęczyli, straciwszy zna: |chne dla naroda 

j ' bruku | byli razem 
paryskim, genewskim, londyńskiw ; nie byli pa- zerzucsjąc 
tryotami oi, którzy uczucie polskiu p:zeshowali jakieś się n 


ziemiach polskich uoi- 


I ozynicie nam chyba taki zarzut — tak 
ja rosumiem przynajmniej: „Aż do r. 1863 
tak — oni wiewezas byli patrystami, ale od te- 
go czasu to juk nie, juź u nich Polska niozsm, 


gdyby nie było patryotyzma u tych, 
tak samo myślą i do tego samego stana 
należą tam za kordonem, pytam, oabyście zro- 
bili? Osy to jest wygeda nie stać się w Pru- 
siech Niemcami, ani nie zmieniś wiary, — a 
nawet tego nie petrzeba, — tylko rie porzucić 


to wszystko, o czem mówiłem, a w 
to, że nazwisko polskie jest xnowu 
znaogae, że głos polski waży, 


się | datku i 


„Polacy, 


ins, to naród, który trzeba 
dzie robił 


Daliśmy dowody, że tak nie 
ə dosyć rozumu, 


w tę drogę, 
ków polskich, w czasie 


przeciwne, w ozasie, 


z 1 kiedy ubóstwo, 
nie kraju były takie, 


dyśmy poszli garstką do 


; ] f pa- | laty blisko. 
tryotyzmu się nie poezuwają, i pracewali i 
przelewali krew, i robili mądrze i robili błę- | jest hasłem i zasad 
daie, — bo jeżeli kto zbłądzi w środkach, to | Polakiem, 
| | 01 — z tą myślą, | wie 
do wspólnej z nimi służby okeło ER slem, 


Hasło to nie 


latami calami w mnie 


(Brawa). I jak chcecie, 


ażeby nie sł 
lecz czyny, to nie aa A 


warnnkujcie toj rzeczy, 
wiedzieli, iż jnż josteście tem, 


widzę, że się budzicie, ale jeszczeście nie zro 


się o szpargał, o statut, o slowa, 


czyny, nie 
wia. (Brawa). 
Napiszeie prawa najlepsze, 


rawa złe, liche, żadne, a daicie dobrych sa- 

zów, a będzie i prawisdliwdóż ś lęg 
S:atuta! 

„ „O statuta kłócą się studenci 

niach (brawe), a mężowie wiedzą, 

na naszych duszach wypisany. 

Zresztą Koło się zbierze, 


po ozytel- 
że statut jest 


wy będziecie w 


wi, postawcie wnioski. 
nauczyło się Koło, że większość uczucia muisj- 

Mniejezości dzisiejszego Nuta siq <mpy—, 
cie, która się składa nie x jednego szlonka, 
ale z pewnej grupy, a zobaczycie i dowiecie s'ę 
od każdego z nich, że większość nietylko się 


liczy, bo ten obowiązek na niej cięży. 


i to jest jaj świętym obowiązkiem—gdy raz zo- 
stata przegłosowaną, poddać się i słuchać. 

Powiecie może: są rzeczy, które nie nale- 
żą do sclidarności, które z niej mogą być wy- 
jąte ber szwanku dla narodu. Przypatrzcie się 
panowie statutowi! ale powiadam wam, że są 
tacy po krajach niemieokich, że byli tacy po 
karytarzach Rady państwa, którey racierzją 83- 
bie ręce i cieszą się, że to Koło polskie się 
rozaypie, że znaczenie jego i wpływ zniknie, 

(Głosy : Tak jest). 

I cieszą sie, ale nie wasi przyjaciele. Ja- 
żeli raz niezgodny głos Polaków rozbrzmi, 
chwytają go w swe ręce i wyzyskują. A wio- 
oie panowie, że jak krytyka niesłuszna naszych 
szkół sią odezwała raz przez usta jednego z po- 
słów polskich, niemieckie gazety, z Neue Freie 
Presse na czele dowodziły, że Polakom nie mo- 
żna szkół oddawaó i pzl:kich szkół byó nie 
powinno. A co odpowiedzi+ł Manger p. Lewa- 
kowskismu, jak roz'aczał obraz tego stanu, ja- 
ki jest wedle jego przekonania w Głalicyi, to 
jest jak wytaczał skargi na wszystko o0 jego 
bolałe, choć od swoich pochodziło, jak włeśnie 
nie liczył się z milczeniem, ani z mówieniem i 
potem podniósł sprawę szląską i rzucił myśl, 
aby Księstwo Cieszyńskie do Galicyi xostałe 
przyłączone ? Ospowiedział mu p. Menger, Nie- 
mies, który długo w naszym kraju bywał, ie 
jsżeh prawdą jest to, co Lewakowski mówi, to 
przecież nikt na świecie życzyć sobie nia mo- 


że, a tem mniej żaden Srląrak, ażeby do takie. | 


go kraiu, gdzie takia nadużycia się dzisją, zo- 
stał przyłączony. ; 
I głos chodził po Izbie i chwytano go ła- 
komo: „odbierzcie im rządy kraju z rąk“. 
Skarżyć się na to, co mnia gniecie, jeżeli 
mnie tu gniecie w Iubie, mogę ja głośno, tam 
bez zamysłu nie wolno, bo znajdą się tacy, co 


z piamki najmniejszej u nas, zrobią ogromną' 


O O a; 


żyjemy, w ciągu których zdo: dzianym w mowie 


że nikt (A niezgodą tam doby>ś, to jest onłkiem 


AT nędzę, Cak pośredniego między małpą 
j ozłowiekiem*, (jak to mówiono nam nieraz) to d dopi ś obieca, wte- 
tysko w besmyślny brze- | naród, który nie i wę Ę za, a dopiero gdy wu coš ODIECA, 

bo bil s Pad A ry nie jest w stanie nio polityczn 

polską nie miała żadnego związ- 
za którą możnaby 


go zdziałać, któremu spraw powierzać nie mo: | 
d, X trzymać tak (mó-; dzi i j i idziemy 

woa wskasuje pięść zaciśniętą), bo pał bę- ; zimy, do tego wojskiępujemy 
same głupatwa. niedoczeczności. deie- 

lie jest. | ale przez karną solida jedynie zajmie kie- 
f ateby wiedzieć, 
po | czem ten dowód stoi, że tak nie jest. W chwili, 
em | kiedyśmy się zabierali 


ol: | kiedy ani szkół polskich nie było, ia czasie, |nowany, będzie cenionczej jeg? rady DĘCĄ 


: ) urzędni- j szukać, niż dawaó roą nigdzie nie będzie 
kiedy świadomości pol- ucisku, będzie narodeożytecznym dla Bo- 
nia były ga, dla ludzkości jozęśliwym dla sie- 
zaniedba-, bie. O to chodzi i to eel nes wszystkich, 
że z tego zaniedbania 
żemy się wydobyć, kie- 

iednia, ażeby tam 
ienóca3 to hasło przyszło 
Przyjęliśmy to hasło powsze- 
I „polskiego, hasłe, akebyśmay 
nie dzieląc się na stronnictwa, nie 


przed dwudziestu 


jest niczam nowomodnem, 
z 4, a kto już dojrzałym jest 
em, a nie dopiero się do tego budzi, ten I 
że to hasło oiękkie xiezmiernia jest ha- | 
którego się kaśdy Polak trzymać musi. 
i I każdy niemal z nas, którzy tu jesteśmy w 
że już przystał, | Izbie, a był też w Wiedniu, gorzko czuł ten 
ciężar, to jarzmo solidarnoświ. Keżdemu nieraz 
3 20 teraz reprezentantom chłopa tego | Przyszło cglądać siebie 
siermiężnego nie wypada, nie godzi się w chwili, | Szośoi. 

Ore] on ozvje na prawdę jni pocaucie pol- 
skości, zarzucać braku patryotyzmu tym, któ- 
rzy tę myśl polską przechowali iak, ie się doj gronie, ale czułera święni 
was mogła dostać, że u was teraz może korze. | mu jarzmu solidarności ni 


I ja także przez dłagie lata doznawa.- 
łam wszystkich goryczy, które po:hodzą e te- 
go, że człowiek jest w mniejszości w jakiemś 
e, ż» gdybym się te-' 
r e podłał, tobym pree- | 
ciw świętemu prawn patryotyzmu rgrzenył. | 


7. | turą tę swalczają starwczo 


b 


sewe W y TATA A e 


PRZEGLĄD : 6 Lutóg> 1897 PZA LPR OP ZEEŁ 
e ni cię skwar | wany obecnie na 8,624.406 alr. xmniejazono na 
[uauszy, +8,168.898 złr. czyli o 455512 złr. Przeciętny do- 
Ni czag ci w próchno twardej nie zamieni «uszy, chód z morga roli oznaszono na 2 zł 15 ct., z mor- 
Lecz czemu, powiedz kochany, ga innych upraw ekonomicznych na 1 -:ł. 68 et. 


Mass jakiś sposób nieznany ? a z lagów RA 56 ct. 


p. dzikowskiego, mo-| — Żyjesz, prawda — rzekł szlachcie, 


,żecie się wszystkich, tej Izbie dobywać 
na i w tej Izbie tylko nbyó rozstreygnęte. 


do- 


to ; nie po polsku. Nie jerym żołnierzem ten, 
a który się naprzód targzy ma słuchać wo- 
e-i dy go słuchać bądzie.bowiązani jesteśmy 
być mężnem wojskierym wojsku Się ro- 


¡na wojnę; w tem jerność patryotyczna, 
jw tem jeden z najwięh ciężarów Polaka, 


| ayi polski naród napc to wśród narodów 
stanowisko, które jem należy, będzie sza- 


jeżeliśmy Polakami. Nstrząsajcie podstawa- 
mi tego gmachu, któndjemy a Ssprawicte 
radość nam, bo jeżelm wstrząśniecia, nie 
oburzenie, ale bolesó największą sprawioie, 
jak starszemu bratu wzy, kiedy niebacznem 
swem postępowaniengt całej rodziny na- 


— Czoma? rzekł dąb, ruszając konarami swemi, 2) W rejonie krakowskim, składającym się z 
i j z i 378953 złr. z innych 
Te słowa niosło echo po pclach, p> gajach, szacowanie dochodu z ról o nny 
:hci kaó chleba przy tramwajach. | upraw ekonomicznych o 50.800 złr. W 6-ciu po- 
Was 4 pi zaa wad i wiataoh powiększono oszacowanie dochodu z lasów 
KRONIK A stkich gruntów w rejonie zniżono z 6,732.2938 złe, 
~ j Z © na 6,377.962 złr. a więc o 354331 złr. 
Przeciętny dochód z merga roli oszacowano na 
Trzy wielkie mowy. W tegorocznej dyskusyi | zir, 73 et. z lasów na 91 ct, w. a. 
budżetowej w naszym Sejmie wygłoszone zostały 8) W rejonie tarnapelekim, obejmującym 28 
trzy wielkie mowy, które dyskusyą ię podniosły na | powiaty wschodnio-galicyjskie zmniejszono oszaco- 
piczem znaczenin. Mowy te były: Andrzeja Potockie- ekrnomieznych o 43.991 złe. W 6-ciu powiatach 
go, Dawida Atrahamowicza i Wojciecha Dzieduszy ©- | powiękezono dochód z lasów o 58.491 zdr. Z ważysi- 
kiego. Dwie pierwsze podaliśmy już, a trzecią poda: | kich gruntów obniżono dochód z 9,118 232 złe, na 
którzy się chcą obznajomió dokładnie 2 bieżący ma z morga roli oznaczono ma 2 złe. 77 ct, s innyct 
stanem spraw politycznych naszego kraju, wszystkie upraw ekonomicznych na 1 sie. 70 ct, z lasów na 
te trzy mowy z uwagą przeczytają. 66 ct. Ogółem zmniejszoae oszacowanie dochodu 


Trzymam się ziemi .. 25 ciu zachodnio „galicyjskich po siatów, obniżono o- 

o 65.885 xlr, z łąk o 4.537 złr. Dochód x wszy- 

Lwówida Bieco. 2 złr. 11 ct. z innych upraw ekonomicznych na 1 

wyżynę wielkich parlamentarnych rozpraw o zasad- | wanie dochodu z ról o 480.940 słr., z innych upraw 

jemy dziś i rądzimy, że ci z naszych czytelników, | 8 642,791 złe. tj, o 476.441 złr. Przeciętny dochóć 
Intronizacya ks. biskupa Konstantyna CZ8 | runiowego w całym kraju o 1,285 984 złe. 


; a, ruszy. i dbyła si Przemyślu w niedzielą. Aktu K 4 9" 
ję swe PY yami, psa na (Huczne brawa laski, mówcy zewsząd par z askana » mif Tii Sembratowicz w NE T A ei my ae 

: Ja è rzekonan i mę PE } : > a „szy | e 
jedno- | Jeżli szakamy or a a PR NY e winszują.) asystency! łac. biskupa przemyskiego A A | magistratu dla niestałych dochod w wniósł — jak 
Tego hasłaśmy się trzymali, a ta tu Ieba to Ruch rzwyborczy. jego sufragana Glazera, biskupa jaa E Rog wiadomo — na jednem z ostatnich | wnych posiedzeń 
że | hasło uroczyście potwierdziła p Kuiłowskiego i sufcegena łac. arcybiskupa lwows Rady miejskiej p dr. Weigel. N _ przedwczorajszem 


Krakowski nitet miejski powziął) go ks. Webera. Mnóstwo ludzi z Przewyśla i z oko- 
onegdaj następujące wały: „Komitet uważa | licy przybyło na tę wspaniałą uroczystość, wśród 
| wszelkie wysuwanie wych kandydatur z Ó| nich było przeszło 150 księży ruskich ze wszystkich 
kutyi, po za temi, ktchyły dotąd rortrząca- | trzech dyecezyi i deżo wybitnych osobistości w na- 
na w prasie i za ktmi rozwinięto już od rodzie ruskim z całego kraja. Zjawili się także re- 
kilku miesięvy gorliwgitacyę, zè rzecz nie- | prezentanci najwyższych władz ks. namiestnik San- 
tylk» nieodpowiada qaelowi, ale wprost Ze | guczko z radcą Mauthnerem, (marszałek krajowy nie 
strnowiaka narodoweinteresu niepożądaną i | przybył z powodu grożuego stanu zdrowia matki) 
szkodliwą Komitet mki zaleca uplne, dela- | orsz przedstawiciela miejscowych gu pro 
gatom, wysłanym na xd okręgowy, co do WY: | nych, wojskowych i cywilnych. roczy8 rozpo- m meS i ] 
boru z karyi piątej Diem Wiat: popiera Sa aig o godzinie 9. O godzinie tej przybył do s Bauk katolicki zł cj EŃ sk 
i przeprowadzi kancaturę katolickiego TO: | katedry przemyskiej ka. kardynał z innymi bisku- reg „ 1a $ y Sai aw, my osad 
boinika Felibsa Gawiicza*. pami i duchowieństwem, poczem wprowadzono no- e Sk Aaa pał adrója : 

Kandydstura lugo» dr. Danieleke, któ- | wominnowanego biskupa. Towarzyszyli mu prócz | 19% 2 e o E y 7 "zakk AJ 
ry w Krakowskiem ss się o mandat z 5 ku-| księż» jego najbliśsi krewni i przyjaciele, między | Rx ię Podaj apoha 3 rzą "= 
ryj, staciła juré szarspnwodesnia ; włościanie | którymi byli dr Nawczak, dr. Fedak, pp Barwiń- ŚR. RAI > Tela skyówdć GW 
wiedzą, że to Śtojarszczyk, więc kandyde- | ski, Cegliński u wszyscy trzymali św'ece w rękach. | P' ih kości w i kondrozaczi. SERWI, 
Ale sztab stron- | Po wejścia ks. Czechowicza do katedry odprawił SR BA) A zai] Á ytucy 7 
niotwa ludowego takixmienil awe wussosobie- f ks. kardynał przed cłtarzem Matki Boskiej sumę, jY *omnañsti je. 


tajnem posiedzeniu Rady (22 bm ) udzielono Radzie 
miejskiej wyjaśnień ze strony zarządu tego funduszu. 
Jakiego rodzaju były te wyjsśnienia, nie wiadomo; 
byłoby jednak wskazansm, żaby <dpowiedzi na in- 
terpelacye, które ciekawość ogółu obudziły, dawano 
na jawnych posiedzeniach. Czyste sprawy — juk 
bez wątpienia niniejsza — nie potrzebują tajemnic, 
bo tajeranica bywa Źródłem niczam niensprawiedli: 
nych plotek. 


j- 


że będziemy 


riedi j czem byó ma 
cie, i lepsza eoraz przyjdzie przyszłość. Teraz 


zumieli tego świata, który was OfBOZA, kłówicie j 
Czy widziel.ście kiedy, żeby napi ło. 

wo żyeiem kierowało. (Brawa). Nie osa i 

paragrafy — duch, który je cty- 


Z 
$ s złych daici 
sędziów, krzywda się będzie dala; akese - f- 


liezy z głosami, ale je także waży podlug sna- j y 
czenia w narodzie i z każdym kierunkiem się' Jarosław grono poważnych obyweteli wrae | aranżer tańców p. Kazimierz Langa miał mnóstwo | nie 


sią z pod ksrnośsi rzepiranej regulaminem 


, stronnietwa. 


„ W miasteczku Fbowa, powiatu grybow- 
skiego, odbyły się wd 20 latego r. b. wybo- 


broniących solidarnośi Koła polskiego. 
* 


i 


j VY Roha ty ne na zjaźdnie delegatów 


i marszałków powiatów Brzeżany-Rohatyn-jcyę, na której przemawiał p. Ceglińsi, 
Podhajce oświadozonc się przeciw kandydatu- | chóry pod kierunkiem ks Kiszakiewicza i grała er- 
|rze z 4 kuryi Rusine ks. Huzara, a za kandy- į kiestra p. Jandy. 


daturą p. Kazimierz; Traczewskiego, ewentu- 


Kole, jeżeli będziecie, przypatrzcie si i i i 1wiki h w Uniwersytecie 
ę statuto- alnie dr. Jana Wal:wskiego, w razie gdyby | tes r kliuiki chorób wow: ętrznych w Umiweraytecie I | LURE A 
A teraz od lat długich | w stanisławowskiem zjazd delegatów kandyda- Í wiedeńskim, złożył 800 zł. na rzecz budowy stacy! bardzo zręcznie redagowanego i pięknie rozwijają. 


tury jego x Dtej kuryi nie zatwierdził. 


Stanieła wawie odbył się wozo- l 


i 
z tej kuryi. Da porozumienia nie przyszło, 
a w głosowaniu p. Józef Bogdanowicz otrzy- 

"mał 12 głosów, zaś dr. Walewski 8 głosów. 

Z kuryi większej poaiadłecści Przemyś]- 


z dotychozasowym posłem p. Władysławem 


p. Leona Chrzanowskiego. 

i W rzeszowskiem z kuryi wiejskiej 
kandyduje adwokat dr. Gustaw Holser, a do- 
tychczasowy posel z tej kuryi ks. Fisoher, 
uważany jest za kandydata z piątej kuryi. 

W kuryi większej własności okręgu £Ół. 
kie 


sarza powiatowego p. Mieszystawa Paszkrdz- 
kiego 

i W Sanoku na posiedzenia delega'ów 
komitetu okręgowego dla wyborów = 5 kuryi 
Jasło Krosno-Brzozów-Sanok - Liszo - Dobromi!- 
Staremiasto, nohwalono przedstawić komitstowi 
oentralnemn do zatwierdzania kandydaturę wła- 
ściciela dóbr, p. Stanisława Wysoakińge. 

W kuryi czwartej gwin Bochnia- 
Brzesko ka dr. Jóref Mururk ewicz eofnął 
swą kantydaturą 

nowosądsckiem  postanowirno 
popierać kaadydaturę p. znamirowakieg) z Kry- 
nicy ne posła z 5-tej koryi. Mówią tum także 
o krndydaturze p. Potoozka. 

W Brodach nohwalił wyborozy komi- 
tst śoiślejszy na pasls » 5 tej kuryi popierać 
kandydaturą p. Władysława Gniaworza z Kon- 
tów, który wygłosił swe wywnania wiary poli- 
tyoznej i z małą icisłoscią oświadczył się za 
bronieniem sol'darnaści Kola  olskiego. 

W ozwartej kuryi okręgu Tarnopol- 
Zbaraż wyłoniła się kandydatura dra Lud- 
wika Branickiego, barmistrza M kulinieo, 


Mały F'ejleion. 


Donieśliśmy weżoraj pokrótse o Śmierci 
Józefa Waśniewskiego młodego literata w War- 
sząwie. Z utworów jogo największą popular- 
nością cieszyły się zebrane w osobne tomiki pt. 
„Bajki* i „Zygeaki* (aowele). zmarły był je- 
dnym z nielieznyckh u nas znawców młodszej 


nie dla p. Danielak, zarzuca mu, iż wyłamał | poczem dbył się włsściwy akt poświęcenia. 


Tow. dla rezwoju | upiększenia m. Lwowa 


ry 6 ciu prawyboroóvz kuryi IVej i Vej, me- f punkt kalminacyjny ceremonii. 
ilących w przyszłym iesiącu wybiera w Gry: | skup odprawił mszę, : 
"bowie posłów z tyobkuryj do Rady państwa., Í atwa przemyskiego przemówił doń ks. kan. Matkow- | Towarzystwa, 
największą solidarpścią wybrano prawybor- | ski. 
w, godnych i prawch, których jedynem ży- f sterskiem błogosławieństwem, udzielonem przez no- 
eniem jest wybrać osłów Polaków katolików, | wego biskupa. 


wskiego wymieniają kandydaturę komi- | 


miało odbyć wozoraj walne zgromadzenie, nie pray- 
stojnik złożył 8-krotne wyznanie wiary i przykląkł | szło ouo jednak do skutku, na 203 ozłonkó v Pizy” 
przed ołtarzem. Wtedy asystujący duchowni oparli | była bowiem zaledwie 4. Zwołujący to zgromadze- 
na nim otwartą ewangelię, z której ks. kardynał od- | nie p. dr. kl»x zakuaczył w aweńm przemówieniu, że 
czytał ustęp zawierający słowa poświęcenia, Był tof w szrankach, mających upiększuó Lwów obywateli 
Następnie nowy bi: | zapanowało zobojętnienie dla oelów Towarzystwa, 
poczem iwieniem duchowień"| które jeżeli nie ustąpi, Spo sodaje rychły upadek 
które ma wa Lwowie wiele jeszcze do 


Odczytano dekret cesarski, poczem nowy do 


3 i ini .ej pa- | spełnienia. 

Uroczystość skończyła się o godzinie l-ej p p E AT ET 
pą z powodu szkodliwej i niedbałej adminis racyi. 

Po intronizacyi odbył się w gmachu kapituły Fuukcyę komisarza rządowego powierzono penayono- 
galowy obiad na 260 osób. Wieczorem towarzystwa | wanemn mujorowi p. Rom taldowi Ficałowiczowi, 
ruskie urządziły nowema biskupowi uroczystą Owa- Z Tyśmieniey donoszą, ża w nosy z 18 na 19 
Gpiewały | bm. niewyśledzony dotąd rzezimieszek zskradł sią 
do kancelaryi uotaryaaza p. Szelewakiego, i wyrznąw- 
szy dyamentem szybę w oknie, m następnie szybę 
Dar. Radeca dworu dr. Edmund Neusser, pro- | w szafie, zabrał stamtąd około 1500 zł t 

Przysługi črzyjaceľa lidu. Trzeci za:zyt 
ratunkowej w Krakowie. cego się czasopism Nafta prsyniósł nam ciekawą 


i i jaki ób Przyjaciel ludu przysłużył 
Mianowanie Asystentem lwowskiego fizykata | wiadomość, w jaki poai "ma oacik ut W o ratara 


| Kszimierz, aunerze artykuł, zatytałowany: „Jak sią w kopal- 

Kronika karnawałowa. Onegdaj wydali pp. |niach nafty dzieje? * Artykuł ten, odpisany przez 
Gwalbertowie Ziembiccy wielki bal, który zgroma- | „Wiertaoza z Pasiecznej”, ska) dyrektora ko- 
dził przeszło sto osób. Niestrudzomy i znakomity | palai nafry p. Zeitlebeaa o kilkakrotne pokrzywdz 3. 
swyeh robotników. Po podania faktów, po we- 
prsepięknych i ochoczych do tańca podkomendaych. | stehnieniu nad smutaą dolą robotnika, postawiono 


Ale z drugiej strony mniejszośó powinna— Kraińskim, postanowiło popierać kandydaturę  Tańczyło 24 par. Zabawa trwała do bialego rana — | jako jedyny na tę „ematną dolę“ zaradczy Środek 


|W Krakowie w apartamentach dawnego resursn „czytywanie dobrych gazetek, 
krakowskiego przy ulicy Wolskiej odbył się w so- |jaciela ludu “ 
botę wielki i świetny bal, w którym wniął udział W odpowiedzi na poczynione zarznty zamieścił 
cy kwiat arystokracyi krakowskiej i z sąsiedztwa | p. Zoitleben w czasopiśmie Nafta artykał, który w 
Członkowie resursa stworzyli wieczór w oałem tego | całości przytaczamy: | 
slowa znaczenin przepyszny nie dziw więc, że około Jeden z pomocników szybowych zasłabł i nie 
200 osób w najlepszym huxorze bawiłe się dosko | mógł przyjść na ssychtę, wskutek cwego kierownik, 
i nsle do godziny 6 tej rano, kopalni p. Rosieki wyzneczył Józefa Bugałę, ażeby 
i Pogrzeb ś p. Aleksandra Jasińskiego odbył] dalej robił (za co się osobno wynagradza), dopóki 
się wczoraj przy udzia,e kilku tysięcy Iwowiun. jinny pomocnik nie nadejdzie. Tymozasem Bugała 
W domu żałoby z balkonu w rzewnych słowseh | poszedł do domu. Kierownik wyałał za nim Woj- 
przemówił prezydent miasta dr. Małachowski, kre- |ciesha Króla; tea jednak nemówił go, eby wyszedł 
śląc onotliwy i pełen zastug żywot Jasińikiego f£ domu, a oa powie, że go w domu nie zastał. Zro- 
Kondukt prowadził ks. infałat Zabłocki w a yaten- | bił to w tym celu, aby sim przez parę godzin mógł 
cyi ks. Hićkiewicza i +s. Hnuemana. Za tramaą | próźnować. Gdy sią kierownik o tem dowiedział, 
postepowała rodzina, a za nią caly szereg deputa- | ukarał ich grzywną po 1 sł. Na drugi dzień obaj 
cyi, liczny zastęp radnych miejskich, straż ogniowa | przyszli do kopalni, alo nie chcieli robić, dopóki im 
itd. Nai grobem pożeęnał zmarłego kolegę notarynsz | kara nie zostanie emazaną, Giy im jednak z grozi- 
z Kulikowa p. Rastawiecki. lom oddaleniem za aieposiaszeństwo, poszli da ro- 
W;dział lwowskiej Izby adwokatów zebrsł| boty; atoli zaledwie z kopalni odszedłem, opuściii 
się dziś z powodu zgonu swego prezydenta śp dr.|szyb, zostawiając samego wiertacza i udali się do 
Jana Czsykowskiego na nadzwyczaj: e posiedzenie. | domu kierownika, gdzie mn zrobili awanturę. 
Wiceprezydent Izby dr. Rwiński poświęcił gorące Za Bamowolne porzuconie srybu w czasie ro. 
wspemn enie pamięci zmarłego, poczem Wydział u-fboty i za zrobioną awenturę uksrałam ich podwójną 
chwalił wywiesió na znak żałoby czarną flagą z bal- | grzywsą, po 2 sł. Gdy sią wspomniani robotnicy 
konu lokalu Izby, wyrazić rodzinie zmarłego szozera | o tem dowiedzieli, wpadli lu kancelaryi kierowaika 
współczucie w piście kondelencyjnem i upoważnić ĵi rzucili sę na niego. Jelon z nich chciał kiero- 
swego pierwszego wiceprezydenta dr. Roińskiego | wnika złspuć za gardło, ten jednak zaałonił się 
aby imieniem Izby ;rzemówił nad zwłokami śp. dr. | krzesłem. Awantura ta byłaby się żle skończyła dla 
Czaykowskiego. kierownika, ale na szczęście magazynier p. A. Gra- 
Konkursa iozpisują: Rada szkolna okr. w Limano: | bowaki, widząc, co się dzieje, chwycił x nich jednego 
wej na ośm p sad nauczycielskich. — Bada szkolna gz tyłu i wyrzucił za drzwi; drugi zaraz uciekł. Zo- 
okrągcwa w Kosowie na posadą dwóch katechetów | stali więc natychmiast wydalsni ze służby na pod- 
w Kosowie i 2 katech;tów w Kutash, eraz na 13|stawie $$ 202 i 208 ustawy, bez 14daiowego wy- 
posad nauczycielskich. — Ruda szkolna okręgowa | nagrodzenia. 
w Bchorodcranach na 19, w Hasłatynie na 19 Nie chcąc im jednak nzkodzió, nie oddałem 
i w Wieliczce na 24 posad nauczycielskich. Ter- f tej sprawy do sądu. Robotnicy ci skarżyli mnie do 
min o wszystkie pesady najdalej do końca marca. urzędu górniczego. Po przeprowadzeniu dochodzenia 
Strajk w Jaworznie w kopalni węgla p. Prze- | urząd górniczy nie nznał ich pretensyi, lecz zyskali 
worskiego akończył się w ten sposób, że robotnicy | tylko naganę. 


jak naprzykłud Przy- 


Drugi fakt jest również oszczerczy. 


górę i powiadają: „Polaki sobą rządzić nis mo- literatury skandynawskiej i był nawet koras-| polscy powrócil: do pracy, ale 65-ciu « nieh utra- 


gą, Polaki słuchać mają". A czy panowie tego 
ohoeoie ? 


pondentem pism norwegskich. ciło miejsze za to, iż poturbowali swych konkuren- 
Aby dać czytelnikom naszym pewne wy: | tów robotników pruskich. 


Prócz pracy miesięcznej, dawalem 


wszystkim robotnikom, którzy szyb dobrze i prędko 


zwykłej 


f 
Jekalibyście tego ohoiali, to musiałby za- obrażsnie o talencie autora, podsjemy dziś 
rzut braku patryotyzmu przeciw wam samym | jedaą z jego „Bajak“. 
się zwróció. Ala wy tsgo nie chcecie, tylkościs | SZLACHCIO I DĄB, 
nie poznali gorzkiego chleba, nia widzieliście ; Ze gą zmiany czasami w ludzkich obyczajach, 
jak stąpać, jak chodzió trzeba. Dlatego bądźcie. Szedł szlachcic szukać chleba w mieście przy tram- 
ostrokni, jako węże. Ktoś większy niezmiernie [wajach, 
od nas wszystkich powiedział: „Bądźsie nie- Z uęczywszy się zaś drogą dłagą w owej dobie, 
winni jak gołębie, ale roztropni jak węłe!* | W lesie pod dębem siadł sobie. 
Bądźsie więc jaka wąże roztropni, inaczej prze- | Sparłszy czoło, jął dumaó, jak zwykle brat łata, 
padniecie, choć sprawiediiwi będziecie, jakimi; To o życiu człowieka, 


się nam w imieniu wspólnego patryotyzmu b;ć 


To o tem, co go czeka, 


należy. Roztropnymi bądźcie, roztropności potrze- | To w:eszcie o marnościaąch innych tego świata, 


buiecia, bo ogromnie straszna odpowisdzialność 
padła by na te nisebaczne młodziany, którsyby 
w chwili krewkości robotę trpydziestokilkolet- 
nią zachwiali lub podkopali. A. obliczcie się x 
tem! — do waszego patryotyzmu się odzywam. 
Chwila przyjdzie, że sią obliczycie, że bę- 
dziecie wiedzieli także w ozem leży obowiązak, 
ża będziecie wiedzieli, jak straszne skutki każ” 
dego czynu, każdego słowa niebacznego, że 
skutek leśy w postępowaniu rozważnem, w 
działaniu dążącego ramię w ramię do jednego 
celu. Rzeczy zawartych w programie wypowi” | 


Gdy tak myśli i roi, 
Rzekł głośno: — Mości dębie, długo waść tu stoi? 
Szelestem liści dąb odparł, że wieki. 
— Wiekif—zdziwił się szlachcic—mimo burz i spieki? 
— Co mi słoty, upały, co mi wicher burzy, 
Wieki stałem i stoję — i stać będę dłażej, 

Ni mnie się topór imu, 

„ Ni mrozem trwoży zima, 

Ni mi robak n'e roztoczy łena, 

Chó wszystko wokół mnie kona, 

I wszystko ginie i gnije, 

Ja żyją | 


Krajowa komisya dla rewlzyi katastru grun- | wywiercili, po ukończeniu szybu grątyfikacye, a za 
towego ukończyła w bieżącym miesiącu — jak wia- | normę brałem ilość uwierconych metrów, ozas wier- 
domo — swoje prace. Rewizya katastru gruntowego | cenia i płacę pojedynczych pracowników; nazywało 
była potrzebą oddawna odcznwaną, bo podstawa | się to „metrowe.“ 
opodatkowania była niejednokrotnie niesprawiedliwą. Płacenie tych kwot nie było obowiązkiem, 
Rewizya katastru pociąga za sobą dla opodatkowa- | lecz moją doorą wolą. 
nych wiele ulg, a podnieść należy, że niejednokro- Skib:ński tej grutyfikacyi nie dostał, bo na 

i tnie reprezentanci większej własności wb*ew intere- | nią nie zasłużył, Szyba bowiem nietylko nie skoń- 
som własnym (wyższe otaksowanie dochodu z la:| czył, lecz go zagwoździł. Podczia wiercenia urwały 
sów dotknęło tylko większą własność) dążyli do|się sztangi, pomocnik zrobił ma uwagę, że się coś 
| przyznania małej własności, jak najdalej idących | złamało — Skibiński jednak ofakaął go, ż» jemu 
|uwzględsień. Rolnicy galicyjscy według nowego | nio do tego i regulator parowy więcej otworaył. — 
katastru będą od roka 1897 począwszy opłacać ty- | Wskutek tego maszyna zmaiejszonym ciężarem zuu- 
talem podatku gruntowego około 600.000 zł. mniej | cznie przyspieszyła i sztangi w otworze połaraały 
niż dotychczas. Z porównawczych zestawień czyste- | sią tak, Że kawałki poza blasenne rury powpadały. 
go dechcdn gruntowego okazują się następujące | To nie byłoby jeszcze tak wielxism przewinieniem, 
s pewnością nietylko dla rolników iateresujące re- | gdyby nie było rozmyślnie zrobione, bo za wypodki 
zultaty : takie wiertacza się nie karze. Skibiński jednak po 

1) W rejonie lwowskim skłądającym się z 27 | parodniowej instrumantacyi oświedozsył kierowniko« 
powiatów obniżono oszacowanie dochodu z ról|wi, że wszystko jest powyciągans i można dalej 
o 401.348 złr, z innych upraw ekonomicznych | wiercić, — Okazało się jednak, Że go oszukał, 
o 189.596 złr. W 12 powiatach powiększono osza- | Przez cały tydzień udawał Skibińaki, że wierci, a 
cowanie dochodu z lasów o 85.427 złr. Dochód | drugiego wiertacza do takiego zeznania nakłonił. 
z wszystkich gruntów w rejonie lwowskim oszaco-| W dzień udawali, że wiercą, a w nocy na 
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rękę inztramentowali, Gdy jednak robota nie szła, 
drugiemu  wiertaczowi było już tego za dużo, 
więs zameldował kierownikowi, że szyb  zupeł: 
nie jest zepsuty, a rury tak podarte, že świ- 
der przez to miejsce przejść nie może. — Wskutek 
tego byłem zmuszony rury wy?rzeó i miepotrzebnie 
cały otwór rurami hermetycznemi zarurować, Przy- 
czem okazało Się, że poza rurami pozostało 18 mt. 
gatang, które Suibińaski zataił, a które później wy- 
ciągnięto. Manipulacya ta kosztow ła mnie do 1000 
złr. Śkibiński został więc oddalony za nieudolność 
i rozmyśine, szkodliwe okłamywanie kierownika, 
jednakże zapłaciłem mu nie za 14 dni, lecz do koń- 
ca miesiąca za 17 dai, 30 zdr, chociaż należałoby 


1 


| 


Repertuar teatralny, Dz we środę po razt A, Langego. — „Znajdka”, powieść przez Adolfa 
drngi„Amulet*. komedya w 4 aktach Wacława Sawi- | Dygasińskiego. — Dla Mickiewicza. — Przegląd 
ozewskiego. We czwartek po raz dragi „Lchen- | muzyczny, przes M. M, Biernackiego. — Nowości 


muzy”zne, przez M. M. B, — Š. p. Dyonizy Feli- 
kaiew cz, przez W. Pr. — Przegląd dramatyczny, 
prz z Aleksandra Rajchmana. — Odgłosy. — Leopo- 
liana przez St. Ros. — Kronika. — Feljeton : Duch 
wywołany (nowella), przez Catullo Mendes'a. 

Przypominamy, że prenumeratorzy Przeglądu 
mogą abonowaó Echo muzyczne po cenie znacznie 
zniżorej, a wynoszącej we Lwowie 62 ct, zań na 
prowiusyi 72 ct. miesięcznie, 


grin“, wielka opera w B aktach a 4 odsłonach Ry- 
szarda Wagnera. drugi występ Aleksandra Ban- 
drowskiego, artysty opery frankfarckiej, z udziałem 
pp. KMasprowiczowej, Jeromina i Górskiego. Jako 
Elza wystąpi pani Camilowa. W piętek „ślzczęście 
w zakątku“, kom'dya w 4 aktach Sudermena, 
W sobotę po poł. dla młodzieży szkolnej „Halszka 
z Ostroga“, dramat historyczny w 5 aktach Szuj- 
skiego, wieczorem trzeci występ Aleksandra Ban- 
drowskiego w „Zydówce*, operze w 8 aktach Ha- 
levy'ego. 


mu się 25 zir. 

Z mieszkania nie chciał się wyprowadzić i m10- 
szkał nie miesiąc, lecz przeszło dwa miesiące, cho- 
ciaż miał inne m ejsce, więc prawdopodobnie i re- 
lutum na mieszkanie pobierał. Odtrąciiem mu 10 
złr., gdyż za mieszkanie jego następcy znacznie wię” 
cej zapłaciłem. 

Artykuł Przyjaciela Ludu tyle się robotnikom 
przysłużył, że z chwilą przeczytania tegoż zniosłem 
dawanie grmtyfikacyi w kształcie metroweg.. — 
Czy robotnicy będą Przyjacielowi Ludu za to wiaię- 
czni? Bardzo wątpię, Jan Zeitleben. 

Bal dworski. W Rzymie, w salach Kwirynału, 
odbył się w pierwszych dniach t. m. wielki bal 
dworski, na który przybyło około 1500 zaproszonych 
osób. Królowa, w tualecis blado-niebieskiej i w per- 
łach wygląda'a jak zwykle wspanisle. Odtańczyłu 
ona honorowego kadryla z ambasadorem francuskim 
p. Billotem, a z rodakiem naszym, p. Ignacem Pa- 
derewskim. rozmawiała bardzo uprzejmie po nie- 
miecku 

Fotografowanie kolorów. Na jednem z po- 
siedzeń stowarzyszenia wiedeńskich fotografów radca 
dworu Eder miał wykład o wykrytym przez Fran- 
cuzów (pp. Cnasssgne i Dansac) sposobie chwytania 
barw na płyty fotograficzne. Wynalazek ten, który 
na poln f»tegraficznem wywoła zupełny przewrót, 


i dziwego piękna w mnzyce wzrosła u nas 
olega na tem, że suchą qłyię fotograficzną zanurza na pray g9 PEIR y ; a 
sę R nie przez mA joan, a na. W miarę wykształcenia muzykalnego publiczności, 


; 4% które, zwłaszcza w ostatnich czasach widocznie się 
A; dd Pe sposób | Kie Prawdziwy entuzyazm, jaki panował na 
Ly: Zawikłan s e T A Pod tym tytulem wozorajazem przedstawieniu n Lohengrina* przekonał 
„Köln. Volksztg.* podnje następującą łamigłówkę, | wne dyrekcyę teatru, Że nie 4:4 sg R 
„Poznałem — opowiadał w pewnem towarzysuwie pabliczności lwowskiej, M jg 4 ela setn 
mężczyzna stosunkowo młody ze smutnym wyrazen głynne w świecie, jak „Lohergria ; choóby to było 
twarzy — poznałem kiedyś młodą wd: wę, mieszka- połączone z ofiarami matoryelnemi. Wezorujsze przed- 
jącą w tym samym domu, co i ja, z dorosłą pasier- stawienie w ogóle ze wszech miar zaałaguje NA u- 
bica, Puślubiłem wdowę. Ojciec mój, mając sposob- | n2nie, byó może, że nie poszło tak e jak po- 
nośó widywać często naszą pasierbicę, zakochał się ip premiery dny pa. „należy z 
w niej i pojął ją za żonę. W ten sposób moja žo- ņļ 80 9 tem, że najczę a trudności ka gr" 
na stała Się teściową swojego teścia, moja  pasier- | WZDJASAJĄ Tej age? wartości dziela. Ne 
bica przemieniła się nagle w moją macochę, a teść] °° bądź „Lohengrin* e'anowi bezsprzecznie m 
stał się zięciem Moja macocha, pasierbica mojej ġo- | 7*YJNY punkt tegorocznego sezonu ' perowego, a sta- 
ny, powiła syna, który jest moim bratem, bo synem | F*Ene pod każdym względem wystawienie tej opery 
mnojeg» ojca i mojej macochy ; lecz, że jest jedno- 
cześnie synem naszej pasierbicy, moje Żona została 
babką a js dziadkiem mojego przyrodniego brata. 
Moja żona obdarzyła moie także synem. Moja ma- 
cocha, przyrodnia siostra mojego chłopów, jest Zura: 
zem jego babką, gdyż jest on synem jej pasierba, 
a ojciec mój został szwagrem mojego syna, aibo- 
wiem jege Żo'a jest siostry przyrodnią naszego 
dziecka Jestem bratem mojego 1rodzonego syna, 
który jest synem mojej przyrodniej babki Jestem 
szwagrem raojej macochy, Łona moja jest ciotką 
swego własnego syna, mój syn — wnukiem mojego 
ojca r jae—moim wlasnym dziadkiem. To okropne!“ 

Rękawiczki króla Alfensa XII Zmarły król 
hiszpański Alfona XII nigdy nie nosił rękawiczek 
i cała jego otoczenie naśladowało ten przykład. Na- 
wet na przyjęciach i paradach nie pokazywał się 
Alfons XII nigdy w rękawiczkach, Znając takie 
przyzwyczajenie króla pewien cudzoziemiec, bawiący 
niedawno w binrze u jadnego dygnirarza hiszpań- 
skiego, nie mało się zdziwił ujrzawszy nad biar- 
kiem olejny pornet, na którym był wyobrażony 
Alfons XII w rękawiezkach. Gospodarz widząc 
zdziwienie gościa, domyślił się zaraz przyczyny i rzeki 
uśmiechając się : i 

— Ztymi rękawiezkami rzecz się ma całkiem po 
prostu. Kiedy Awadeusz wstąpił na tron Hiszpanii, 
kuzał dla wszystkich swoich ministerstw i depar- 
uamentów sporządzić swój portret i na'uraluie wy- 
malowano go w całym jego przepycha królewskim, 
z koroną, berłem, łańcuchami, mo i rękawiczkami. 
Lecz zania wyschły farby na tych portretach, 
Amadensz abdykował, a po nim nastąpił Alfou XII. 
Ze względu na oszozędnośsi zmieniono wówózag por- 
trety Amadeusza na Alionsa. Dlatego to Alfons XII[ 
figuruje ma moim portresie w rękawiozaach, chocia 
ich migdy w swoim życiu zie nosił. 

Ludność Wiina. Wed/ug urzędowych źródał, 
Wiino liczyło w r. 1895, oprócz załogi wojskowej, 
około 160000 ludności, w tej zań liczbie 45 460 
katolików, 24.079 prawosławnych, 77.150 żydów. 
Wyzsnawsy Mojżesza stanowią wię:ej niż połowę 
ludności wileńskiej. Przyrost atoli w stesunku do 
liczebności, największy zaaważaó się daje wśród 
kat lików, a mianowicie 1'48 pro, u prawosławnych 
zał tylko 057 pre, a u żydów 0'76 pro. 

Ofiary. Od pewnej zacnej osoby otrzymaliśmy 
dla Przytuiiska ów. Józefa 10 zdr. z następującem 
pismem: „Nie ma tak biednego criowieka, któryby 
nie znalarł uboższego od siebie, a którega można 
wspomódz ; otóż ja przexnaczając moje honoraryu". 
z wieczorku 20 b. m. na dobry jakiś cel, a sądzę, 
że i Szanowna Redakcya zgodzi nią z mojem zda- 
niem, że Przytulisko św. Józefa dla sierót mało: 
letnich na Piekarskiej ulicy, nuleży do najpotrzeb- 
niejszych, przeto ośmielam się na ręce WP. Re- 
daktora posłać to, co mogę, npraszając o niewymie- 
nianie mego nazwiska, gdyż nie czynię tego dla re- 
klamy, ale z przekonania. W.“ 

Zmarli. We Lwowie Ludwik Willeratorf, 
znany w lwowskieh kołach sportowych łyżwiarz i 
cyklista w 31 roku Życia. — W Tarnowie Piotr 
Forysr, adwokat i wiceprezes Rudy powiatowej. 

Stan powietrza. T. o 9 rane -+ 2 B w peł, 
+ 8 R Bar. 772, Nieruchomy. Deszcz ze śniegiem. 


Do dzisiejszego numeru delączamy Cennik: 
drzew owocowych ze szkółek Zarządu dóbr w Dzi- 
kowie pod Tarnobrzegiem. 


Literatura i sztuka. 


* Z teatru. „Lohengrin“, arcydzieło niemieckie- 
go mistrza nad mistrzami, wystawiony był we Liwo- 
wie po raz pierwszy w kwietnia roku 1877 a więc 
dwadzieścia lat temu, Opera ta Wagnera, wysta- 
wiona onego czusn przeważnie włoskieri siłami, ęie- 
szyła sią powodzeniem, jakkolwiek pubiiezność lwow- 
ska, wychowana na operach włoskich, nie potrafiła 
wtedy jeszcze ocenić całej jej piękności i uznać nar 
leżycie geniuszu Wagneru, który na polu kompozy: 
cyi operowej dotąd jest nieprześcignionym. A że 
tal: jest, dowodem tego niezliczone późniejsze utwo- 
ry fałszywych proroków, owych naśladowców Wa- 
guera, których próby talentu słyszymy rok rocznie, 
zanikające z repertnaru prędzej lub później bez śla- 
du, bo gą tylko niendułem naśladownictwem, a nie 
mają ani jednej zalety talentu Wagnerowskiego, ani 
melody', ani poezyi, ani nawet owej mistrzowskiej 
formy instrumentacyj. 

Nie ulega wątpliwości, że zdolność pojmowa- 


magnis voluisse sat est. 


storyczne słowa: „L” etat c'est moi“. Odnośnie do 
wczorajszego powodzenia opery, jakich mało pamię- 
tamy, to samo może powiedzieć o sobie' p. Aleksan 
der Bandrowski. On był tem słońcem, ckoło którego 
krążyły planety większe i mniejsze, przerażnie zaś 
były one mniejsze, lecz ciepło prawdziwego zachwy- 
tu skupiało się tylko około niego. Pisząq te słowa 


prowicz — doskonałej Ortrudzie, która x drama" 


skim, jakkolwiek siła głosu miejscami nie wystar- 
czała, by dominować nad orkiestrą wagnerowską. 

Lohengrin p. Bańdrowskiego, to chyba postać, 
jaką sobie kompozytor mógł wymarzyć. Wchodząu 
na gcenę po kilkv tonach, skupia całą naszą uwa- 
gą, zachwyca kaźdem słowem, każdym ruchem, na- 
wet powierzchownością, idealną de odtworzenia tej 
fantastycznej postaci, a swym głosem porywa nas 
od początku i trzyma w eiągłem upojeniu przez 
cały wieczór. Jego tenor bohaterski par excellence, 
w chwilach lirycznych umie poskromić siłę wrodze- 
ną czaruje li tylko piękną deklamscyą, wudnemi 
mezza-voce i parlando, tem zaś gdzie tego pstrzeba 
imponuje potęgą głosu i wytrzymałością i wywołuje 
efakt nie dający się opisać. Widzimy w tej kreacyi 
| nie tylko artystę śpie raks, obdarzonego pięknym 
głosem, lecz takżo n ozrównanego aktora, 

Frenetyczne oklaski publiczności pe każdym 
akcie, jakoteż wieniec laurowy, który wręczono ar- 
tyście przy wejściu, powinny przekonuć pana Ban- 
drowskiego, jak bardzo radzi byliśmy powitać go, 
dziś mistrza, a niegdy początkującego ra naszej 
scenie artystę. 

Elzę śpiewała p. Marya Zad. ra-Kleczyńska. 
Debiut w tak wislkiej i truduej partyi — zwłaszcza 
z tak znakomitym partnerem — świadczy o wielkiej 
odwadze lnb o poczuciu natury artystycznej, której 
nis można nie przyynać debiutantoe, Widoczny ta" 
ient sceniczny i owore samiennych studyów wokal- 
aych z czasem zapewne złożą się na dodatni rezul- 
tat. pod warunkiem, że głos nabierze nieco dźwięku 
metalicznego i piękniejszego timbru. 


sporo muzykalnegJ rvrozumienia i eetetycznaego tra- 
ktowania swej reli, Mimo wielu braków miaśa ona 
chwile powodzenia. 

Orkiestra trzymała się wozoraj doskonale pod 
batutą p. Jareckiego, Uwertura wypadła znakomi. 
cie, niemniej muzyka weselna przed drugim aktem. 
O chórach nie możemy powielzieó to samo 
niepewność była rażąca i czę¿tokroó psuła dobre 
wrażenie. 


i zbierał cklaski, choć partya ta niekoniecznie leży 
w zakresie głosu tego sympatycznego artysty. 

Herolda śpiewał p Remy, wvale nieżle, czysto 
i poprawnie. 

„Lohengrin“ zapewne długo utrzyma się na 
repertunarzu lwowskim, zwłaszcza že i strona ze- 
wnętrzna — jak dekoracye i kostynmy — nic nie 
pozostawia do życzenia. Obyśmy tylko długo mieć 
mogli u siebie takiego przedatawieiela „Lohengri. 
na“, jak p. Bandrowski, reszta sama się zrobi, dal- 
sze przedstawienia zapewne pod względem ensamblu 
będą jeszcze poprawniejsze. F Neuhauser. 

* Rada państwa. (Kraków 1897) Dı. Lesław 
Boroński napisał i wydał własnym nakładem bro- 
szurę o 38 g.ronicach druku, zawierającą popularny 
wykład vzem jest Rada państwa, jaki jest jej skład 
jaki zakres działania i jak wedle obowiązujących 
ustaw powinny się odbywać wybory. 

* mysłowość ludzka, Jamesa Sully, tlómacz: - 
na z angielskiego przez J. K. Potockiego. Wyozer- 
pującego tego dzieła, stanowiącego podręczną księgę 
psychologii, wyszedł w wydawnietwie im. T. J. Jeża 
tom pierwszy, Tom ten dzieli się na trzy główne 
grupy. I. Wstęp ogólny w badaniach mad duchem, 

Aż się skończył, jak rzecz dzika, II. Pogląd ogórny na ducha i III Umyasłowanie. 

Też zajęciem — komornika, Dzieło to wydane w wielkiej ówemoe, zaleca się 

Nie daje. Adwokata X. zaczepia na ulicy je- | pięknym papierem i czytelnym, czystym drukiem, 
den z chał towych klientów. * Echa muzycznego, teatralnego i artysty- 

-— Przepraszam pana meconaga... cznego ur. 7 opuścił prasę i zostal rozesłany abo- 

— Mój panie, ja na ulicy nie przyjmuję! neniom Przeglądu bezpośrednio z Warszawy. Na- 

— Ja też mie chcę nic dać — chciałem tylko| mer ten zawiera: Pius Weloński (z po' tretem), 
zapytać się o termin mojej sprawy... przez L., J. B; — Robak Zd bywow (wiersz), przez 


Najnowsze Materye wiosenne na suknie 
damskie 


Wynajęty*. 
Wynsjęte były fraki, 
Wynajęte szapoklaki, 
Wynajęty grajek ślepy, 
Co mił ręce, niby cepy, 
Wynajęte wzżne wielce 
Łyżki, noże i widelce, 
Wynajęty też na wety 
Serwis — srebra i serwety, 
Wynajęty kuchmistrz łysy, 
By pilnował pełnej misy, 
Do pomocy trzy kucharki, 
Wynajęte rondla, garnki, 
I przeróżnych mnóstwo gratów 
Od pająków — aż do kwiatów — 
Wynajęty ów zawzięcie 
Budził wkoło bal zajęcie, 


"MR s] 


W każdym razie przyznaó trzeba debiutantoe na scenie teatru Wielkiego, powróci jednak do 


| 


Króla Henryka Śpiewsł pięknie p. Jeromin |Siadia do forcepiana, jako gość zaproszony, młoda 


| 


otrzymał w wielkim wybo-ze 


Kronika muzyczna. 


Młody pianista polski p. August Radwan wy- 
stępował w ostatnich czasach z wielkiem powodzs- 
niem w Odesie, a obecnie wyjechał na koncerty 
do Rzymu. 

Pamięci Chopina poświęcony był seans w Pa- 
ryżu w Thóńtre d'applicativn. Posta Hilyvóstre omówił 
na wstępie Kompozytorsk: działalnyść Chopina, na- 
stępnie pani Mielos, laureatka konserwatoryum, ode» 
grała 10 utworów genialnego polskiego muzyka, 

Józef Hofman w artystycznej swej wędrówce 
po Rosyi zbierał wszędzie luury. Dzieuniki rosyjskie 
powiadają, że jest on najpierwszym pianistą po Rn- 
binsteini». Krytyka tak się odzywa o nim i o jego 
grze: „Wobec zjawiska, leżącego po ze obrębem 
analizy, pióro wypada z ręki, a piszącemu brak 
słów dla wyrażenia zachwtin nad genialną indywi- 
dualnością mistrza fortepianu.. godnego następcy 
Rubinsteina.“ — Hofman swyjeżdźu na eały rok do 
Ameryki. 

Ignacy Puderewski występował w ubiegłym 
tygodniu z olbrzymiem powodzeniem w Gtewandhauzie 
w Lipsku. Wykonał on koncert Schumanna A-moll, 
oraz swoją własną kompożycyę „Fantazya polaka“, 
z akompaniamentem orkiestry, pod wodsą Nikischa. 
Po koncercie Schumenna, a więcej jeszcze po Fan: 
tazy. zagrzmiała burza ok.ssków, domagając się po- 
wtórzenia utworu Nic dziwnego. Paderewski jest 
mistrzem w pełnem tego wyrazu znaczeniu, żarówno 
pod względem techniki, doprowadzonej do doskona- 
łości, jak pod względem strony duchowej. Szezegól- 
gólnie w uderzeniu nie ma gobie równego. „Fautazya 
polska“ jestto kompozycya piękna, silna, mieszcząca 
w sonia całą skalę uczuć i marzeń, wyśpiewanych 
na tle motywów ludowych. Instrumentacya akompa- 
niamentu orkiestrowego świetna, ale trochę za krzy- 
kliwa i wyszukana. Wykorsaie części fortepianowej 
wymaga mistrza takiego, jakim jest sam Paderewski. 
Publiczncść, wypełaiająca po brzegi nalę Gewand- 
hauzu, słuchała dziela nasrego mistrza ze skupioką 
uwagą i przyjmowała go owacyjnie. Po odegraniu 
Fantazyi Wręczono mu dwa wieńce od młodzieży 
polskiej — Z Lipska udał się Paderewaki do Dre- 


przynosi zaszczyt dyrekcyi lwowskiego teatru, in |729, skąd pojedzie do Szwajoaryi, Francyi i Anglii. 


W Dreźnie przyjmowano Paderewskiego z wię- 


Ludwik XIV, krój francuski wypowiedział hi- | kszym jeszcze entuzyszmem niż w Lipsku. Wystąpił 


on tat z koncertem w sobotą dnia 13 bm, w sali 
GewerbebLauzu. Wszystkie bilety były już na tydzień 
przed koncertem rozprzedane, tak iż największa tam- 
tejsza gala koncertowa nie mogła pomieścić wszyst: 
kich zwolenników gry naszego mistrza, Króles.wo 
sascy i książęta ze świtami byli na koncercie Od 
cząsu Rubinsteina żaden pianista dotąd nie zostawił 


nie choamy zmniejszyć uznwnia należnego p. Kas. |po sobis tak potężnego wrażenia. 


Henryk Bobiński, były wychowaniec warszaw- 


tyczną siłą i z prawdziwie artystycznem przejęciem | skiego inatytutu muzycznego, kolega i rówieśni * 
odśpiewała swą partyę, — jakoteż p. Górskiemu, Paderewskiego, wykonał jego „Fantazyę polską * 
który jako Telramund wpro t przeszedł nasz6 ocze: | W Kijowie na koacercie symfonicznym cesarskiego 
kiwania, tak pod wzglądem wokalnym jakoteż aktor- Towarzystwa mnzycznego. (O Bobińskim wyrażają 


się gazety rosyjskie bardzo pochliebnie. Czytamy 
w nich, że p. Bobiński złokył dowody wyjątkowej 
techniki i że znakomicie p nuje mad inatrumentem, 
zwyeiężająv trudności, jikimi „Fantazya* jest naje- 
żona, ze spokojem i dokładnością rytmiczaą skot- 
czonego artysty. 

Znakomity skrzypek Si. Barcowiez wystąpi 
w tyeh czasaeh z własnymi koncertami w Kijowie 

W piątek 17 bm. odbył się w salach reiato- 
wych (w Warszawie) konsert Meniaszkowski pod 
dyrekoyą p. Miiachheimsera, zs współudziałom p. 
Dawinkowskiej, „Latai“ żeńskiej, oraz orkiestry 
gymionicznej, zwiększonej przez amatorów. Na pro- 
gram koncertu złożyły się wyłącznie utwory Mo- 
uiuszki. 

W miniozą środę na wieczorze Towarzystwa 
muzycznego w Warszawie, wystąpiło słynne trio 
berlińskia: Pauer (pienista), Ghiinfeld (wioloncze- 
lisia) i Zajic (skrzypsk). lia program wieczora szlo- 
żyło się: trio Bsetkevena, kwartet Neskowskiego, 
oraz utwory solowe: Volkmanna, Matt oliego, Saint- 
BzGnsa, Szumanna, Meadelsohsa, Webera i Bohar- 
wenki. 

Tecor francuski p. Wslenty Duc opuśc'ł War- 
szawę po kiikutygodiowym p iycie, Na występ 
pożegnalny wybrał artysta partyę Rad.mesa w 
„Aidzie*, w której nógł sę popisać przed slucha- 
czami niepospoliiy siłą głosu i potężnymi, wyso- 
kimi tonami. Publiczność żegnała p. Duca z zapa- 
łem, wywołując go niezliczoną ilość razy i darząs 
wieńcarmi. 

Pani Saville ukończyła również swoją gościnę 


Warszawy przy końcn przysziego miesiąca. 

W dniu 16 bm. odbył się w Warszawie dru 
gi wieczór kameralny, na program którego złożyły 
się dzieła Czajkowstiego, Rubinsteina i Noskow- 
skiego. Wieczór cen :ak pod względem doboru 
dzieł jako też i wykumrnia korzystnie wyróżnił się 
wśród innych i powiódł się bar izo dobrze. Oprócz 
zwykłych wykonawców kwartetów smyczkowych, 
pp. Barcewicza, Stillera, Cinka i Jakowskiego, za- 


wirtuozka, panna Katarzyna Jatzynowska, Zachwy - 
oila ona warszawską publiezność przedewszystkiem 
jako główna interpretantka Tria G. moi Rubinsteina. 

Józet Wieniawski, słynay fortepianista, przy- 
będzie w bieżą:ym miesiącu do V arszawy i wystąpi 
z koncertem, 

W Lublinie w dniu 10 marca b. r. odbędzie 
się koncert słynnej śpiewaczki Nikity: Nicholson, ze 
wapółudziałem barytona p. Buissona i pianisty p. 
Vivien'a. 

Mieszkańcy tego miasta Frzątają się około za- 
łożenia Towarzystwa muzycznego. Celem tezo To- 
warz”gsutwa ma być urządzanie perycdyczne wieozo- 
rów muzycznych, dla członków i ich rodzia, oraz 
koncertów publicznych na dochód własay lub na cel 
dobroczynny. 

„Jaskółki*, trzyaktowa operetka 22 letniego 
Leona Held'a, przedstawiona była w tych dniach 
pierwszy raz w teatrze wiedeńskim „An der Wien“ 
i doznała wielkiego powouzenia. Partycya obfituje 
w świeże melodyjne motywy, a libretto, nspisane 
przez pp. Hal a (ojca) i West'a, autorów „Praszni- 
ka z Tyrolu* i „Sztygara*,— pełne jest dowcipn 
i humoru. 


Głosy publiczności. 


Wydział lwowskiej izby adwokackiej uprasza 
wszystkich członków, aty zechcisli zebrać sią przed 
domem żałoby w celn grsmialnego wzięcia udziału 
w pogrzebie nieodzałowanej pamięci prezydenta izby 
śp. dra Jana Czaykowskiego. 


i poleca najtaniej 
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| (Część ekonomiczna. 
Wiedeń, 22 lutego. 
(Z.). W przesilenia politycznem, dominują: 
oem obecnie nad sytuacyą targów pieniężnych, 
nantal dziś stanowczy zwrot ito zwrot pomyśl- 
my. Wywołaąła go wiadomość o bombardowaniu 
obosn powstańców na Krecie przez eskadry eu: 
ropejskie, tudzież oświędczenia, jakie padły 
z ust ministrów w parlamencie niemieckim i 
francuskim. Sfery finansowe wzięły bowiem te 
wypadki za dowód, ke mocarstwa pestanowiły 
same ująć w nws reon załatwienie kwestyi kre- 
teńskiej i x całą energią zapabiegań wszelkia- 
mu dalszemu naruszaniu pokoju. Jeszeza więcej 
jednak uspokaja finansistów to, ke mniej wię- 
oei wiadomą jué jest rzeczą, jak mocarstwa 
załątwią eprawę kretańską. Wnosió bowiem 
mośnu, na pewno, że Krste nie powróci więcej 
p+d bezpośredni zarząd Tarcyi, ale z drugiej 
strony Mocatwtwa nie dosuszozą także do a- 
neksyi jej przez Głrecyę. 
, To teź przygnębienie, jakie było wido- 
czne na giełdach w sobotę, ustąpiło dziś miej- 
sca uineści w ntreymanin pokoju. Dużo przy- 
czyniło się takke do polepszenia sytuacyi to, 
że prywatni kapitaliści przedsiębrali dvi dokó 
znaczne zakupna. Bądź o» bądź jednak zupeł- 
nie normalne stosunki jeszcze nie wróoiły, a 
wobec nerwowośdi, jaka wciąż eeenuje giełdy, 
zwyika dzisiejsza, jakkolwiek znaczna, ulotnić 
się może przy pierwszym lepszym silniejszym 
o wiatru. Obce waluty eokolwiek po- 
ożały. 


Ostatnie notowania : 

Kiedyty austr. 35775, węgierskie 889 —, 
Anglobsuki 14975 Umony 280 —, Bankvevei- 
ny 2561'—, Lknderbanka 230-25, Ludwiki 21750, 

zorniowienkie +80:—, Mlbe:haie 261—, Renta 
papierowa 10050, srebrna 10060, anetryacka 
| zlota 12290 ausm. ronie wal. kor. 10020. wa- 
gourskn złota 12175, węgierska renta wal 
kor. 9890 duksu 56E, 20 frankówka 9'54— 
macki 11'74, rubla 1-267, 
$ Z targu na bydło. Wiedeń 22 lutego. 
Na dzisiejszy targ dowieziono wołów galicyj- 
skich 1878, węgierskich 8125 i niemieckie 
72%, razem 5220 sztuk. Płacono za woły 
licyjskie lichsze lekkie 26 do 29, dobre ciężkie 
30 do 82, osobliwe prima 84 do 85, wyjątko- 
wo 36 zł, za bnhaje i krowy 18 do 28 zł. 


wszystko na wagę ywi 
Tsodor Romaszkan, Wassergnase 23. 


i alegramy „Przeglądu“. 


Wiedeń 24 lutego. Fremdenblati donosi, 
że Cesarz dowiadywał się wozoraj u hr. Bado- 
niego » zdrowie jego chorej matki. 

Mentana 24 lutego. Wezoraj przybył tu 
aroyksiąże Franciszek Salwator z małżonką 
swą areyks. Maryą Waleryą. 

Rzym 24 lutego. Ze strony dwósh mo- 
carstw wyszła propozyoya nadanie Krecie zupał- 
nej antonomii. Propszycya ta będzie przedmio- 
tem jednomyślnego oświadczenia, które messr- 
atwa wystosują zarówno de Turcyi jak do 
Grrecyi. 

Ateny 24 lutego. Okręty angielskie blo- 
kują miasto Cerigo. Miejneowożó Osatelli stoi 
cała w płomieniach. Okręty angielskie urzą- 
dziły wozorej demonstrasyę kelo Piatanii, gdzie 
grecki pułkownik Vassos ma swą główną kwa- 
tere. 

Konsmlowie mecarstw europejskich, któ» 
rzy powrócili z obozu powstańomego w Solino 
wyrazili żyogenie, aby marynarze europejscy 
ebsadzili i tamten okręg, gdyk zdaniem ieh 
tylko okupacya przez mocarstwa może przy- 
wrósić porządek na wyspie. Powstańcom zań 
oświadezyli konsalowie, że chesiaż Grooya 
wmięszała sią czynnie i ohociażby oni odnieśli 
nie wiedzieć jakie sukcesy m litarne, to jednak 
załatwienie kwestyi kreteńskiej zalety wylą- 
oznie vd trgody mocarstw. Ońwiadozenie to 
zrobiło na powstańcach wielkie wrażenie. 

Konstantynopol 24 letogo. Poris zawiado- 
mila wozoraj ambasadsrów earopejskish, se po- 
wstańcy wycięli prawie w pień dwie kompanie 
wojska tnreskiego pod Vakolies. Z obu tyeh 
kompanii uszsdl rzezi tylko jeden oficer i srekó- 
dziesięciu śelnierzy. Nadte zamknęli powstańcy 
wielu mahometan wraz z żenami i dzieómi. 

Kanea 24 lutego. Ko»sulowie włoski, an- 
gielski i rosyjski powrócili wszoraj z obozn ho: 
wsteńców w Sslino i udali się na poklad pan- 
oern:ka rosyjskiego. Opowiadsją oni, śe wojna, 
taką prowadzą powstańcy, ma charakter wprost 
ekstermipacyjny. Połokenie mahometan jest bar- 
dzo krytyczne. Osaczeni są oni ptzez powstań: 
ców, którzy tylko pra tym warunkiem chcą 
iw pozwolić na wolny odwrót, jekeli wrax z ni- 
mi Opuszczą miasto wszyscy Żołnisrcre turecoy 
z bronią i oakunkarii. Drogę = Salino do Ka- 
dano odbyli konsułowie wśród gradu kul, jakie 
padały x obozn powstańców, którzy strzelali po: 
mimo, i$ konsulowie zapowiedzieli, że tą drogą 
prye eżdżać kędą. W Kadano zrajłuje się 1.700 
mahomstwn i 216 śołnierzy tureekich z trzema 
armatami. 

Przybywszy do Castelli zastali zonsnio- 
wie walkę w pełnym toku, Kule karabinowe 
dosięgały okrętr, na którym jechali konsulo- 
wie. Podozzs bytności swej w obozie powstsń- 
ców zorganizowali konsnlowie wymianę jeńców. 

Wiedeń 24 lutego. Fremdenblatt dononi, że 
projekty ustaw o odnowieniu sojuszu handlowo- 
eslnago z Węgrami i o odnowieniu przywile- 
ju bankowego przedłożone zostaną radzie pań- 
stwa zaraz na pierwszem posiadzeniu po jej 
ukonstytuowaniu się. Ustawa o rozdziale kwo- 
ty wspólnych wydatków przedłożoną zostenie 
później. 

Ateny 21 litego. Ne wozorajszem posie- 
dzeniu parlammontu postawiła większość wnio” 
sek, aby założono protest przeciw bombardowa- 


niu Krety przez eskadry eurozejskie i aby we- | do 


zwać rząd do wytrwania w polityce czynnego 
działania. 

Prezes gabinesu oświudozył, że uchwale 
nie trgo wniosku oznaczałoby nieufność do rzą- 
du. Mówca uważa wnoszeni nio nie znaszących 
protestów ra rzecz uwłauzającą Grecyi. 

Oporycya postawiła wniosek, «by wyra- 
gió bolesć cnłegn żywiołu helleńskiego z po- 
woda użycia przes Earopę środzów przymu- 
sowych. 

Prezes gabinetu i z tej sprawy uczynił 
kwestyę zaufania, Izba 115 głosami przeciw 1 
ushwaliła rządowi wotum ufueści. 

Wedle sprawozdania włeskiego  ofisara 
żandacmów zginęły podczas bombardowania 
trzy osoby a 15 jest raanych. 

Cztery torpedowss krążą na wybrzeżu 
północne-zachodnim Krety aby zsapobiedz wy- 
lądowaniu środków żywności. W obozie gre- 

M. Bałłakana następca 


NALi ie otaj Ludwig 


Lwów, plac Marjacki 1. 8. 


okim jadnak na razie jest prowiantu podo- 
statkiem. 

Grecki krzyżownik „Enurotas* przybył 
pod Kaneę. Gubernator wojskowy Krety ro- 
zdaje broń między muzułmanów. 

Waszyngton 24 lntego. W izbie repreren- 
tantów wniesiono rezolacyę upoważaiającą pre- 
zydenta, aby w razie, pra amerykańscy oby- 
watele trzymeni w niewoli na Kubie nie zo- 
stali wypuszozsni na wolność, dał okrętom wo- 
jennym rozkaz bombardowania wyb zeży Kuby. 


Ateny 24 lutego. Konsulowie rezydujący 
w Kanoi otrzymali od wicekonzula w R»tym- 
nie depeszę, w której on oświadcza, że prze- 
dłużenie obecnej sytuscyi może mieć fatalne 
nastęvstwa. Taroy pragną konieczrie preywrò- 
cenia porządka i oświadczają, ża byle wrócił 
porsądek, gotowi sa zgodzić się nawet na anek- 
syę Krety przsz Grecyę 


HOTEL ŻORŻA. 
Lwów — Plac Maryacki. 

Przyjechali dnia 23 lutego. P. Tyszkowski 

z Rybotycz, M. hr. Komorowski z Chorebrowa, P. 

i St hr. Komorowsay z Biekierczyc. Dr. M. Fedo- 

rawicz z Stryja. Dr. J, Horodyski z Wygasnki, L, 

Łobos z Taurowa. St Jakubowski z Zabawy. 


HOTELE K. JANOWICZA 
BELLEVUE i METROPOL 

á we Lwowie. 

* Przyjechali dnia 26 lutego. S. Kaeprzykiewioz 
z Wiednia. L. Miillor z Opawy. 8. Jnchaowicz 
z Jzśkowie. K. Majerski z Bobowy. Dr. Miick 
z Bozwadowa. Z. Weiss z Przemyśla. A, Goldsterm 
s Tarnowa. P. Lipiński z Krakowa J. Kowalik 
s Nowego Sącza. L, hr. Starsyński z Podkamienia, 
A. Głowiński s Rohatyna. L. Goldfarb x Sokala. 
W. Czujkewaki s Bóbrki. J. Rawicz z Czerniowiso. 
F. Moskwa z Tarnowa. M. Rogalski z Berlina. A. 
Riger z Wiednia. 
p a nan 


iWwadesłane. 


Rubryka ta nie pochodzi od Redakcył, nie bierza też ons 
za nią na siebie zadnej odpowiedzia|nośsi 


WE ZOO OFE OW O T 

De Pana Jana Lawvruka, notownika prey 
uł. Halickiej l. 6 we Lwowie. 

Nieccenioną rzeczą jest mieć dobrze wyostrzo- 
ną brzytwę dla tego któcy sam wię goli. Otóż otwiad- 
czam Panu, iż posyłałem brzytwy moje za granicę 
do ostrzenia, lecz nie były one nawet w przybliże 
nia tak fachowo misternie wykonane jak teraz, od 
kiedy deję do Pana, a przekonałem się, iż jedynie 
Pan jesteś tym prawdziwym fachowcem do ostrzenia 
brzyctew, bo jestem tak zedowolonym, iż muszę go 
wszystkim interesowanym jako dobrego, sumiennego 
i jedynie zdolnego rzemieślnika w tym zawodzie polecić. 

Z poważaniem H, Towarnicki. ' 


Podziękowanie. 

W ciężkiem nieszczęścia, z powodu śmierci 

najdrośszej naszej matki, doznaliśmy bardzo wiele 

współczucia od rodziny, bliższych i dalszych znajomych. 

Nie będąc w możucóci wszystkim esobiście podzięko- 

wać, składamy na taj drodze serdaorae „Bóg zapłać”. 
Tadeusz Sozańsk:, Hipolita Sozańska, dzieci. 


Po dł nh studynek w Btokholmie, osiadł we Twowia 
Dr. ukiez | ordyncje »a szwedzk: sposób 
GIMNASTYKĄ LECZNICZĄ 
tortep. mamaga i oiekiuwyka) A 
w wadliwej iub watłej bnóowie ciała, w porażeniach. rie- 
dewładzie | rsiabienin w relsanwalesce upnrtej We- 
dnicy i himeryi, w cierpieni1-h stawów, ściągień miężni, 
nerwów po uderzeniu, zwichniesia, złamaniu lat rsawt 
tyzmie powstały <h, w €ierpieniach trze ri. zwiawóm w eho- 
robach serca | eheroebnehn Kebiesych, ulica 
Sławackiego |. 2 od 3-5. 


Lekarz chorób kobiecych I akuszer 


Dr. JÓZEF ZAKRZEWSKI 


mieszka ul. Słowackiego l. 6 I piętre ordynuje 8—8. 
Spacyalista w chorobach uszu, nasa, gardła I krtani 


Dr. Zygmunt Spalke 
b. asystent - demonstrator kliniki chorób ussu prof. 
Grubera, lekarz kliniki 1 logicznej prof Stdrka 
w Wiednia ordynuje od i—i? I ed 3—5 alioa 
Grodzickich I. 4, pierwsze piętro. 


Dr. Marcin Horowitz 


otworzył kancelaryę adwokecką wa Lwowie 
przy ulicy Trzeciego Maja 1 8. 


Kantor wymiany 
e. k. uprzyw. galicyjskiego akcyjnego 


Banku hipotecznego. 
kupnie i sprzedaja 


wszelki pap'ery wartościowe 
i monety 


po najdokładniejszym kursie dziennym, nie li- 
oząc żadnej prowizyi. 
Asystent c. k. szwoly skuszerek 
Kantor wymiany i oddzial depozytowy 
przeniesiony do lokala parterowego w gm. banaowym 


OPT + ajm 


Lwów dnia 34 lulega (Z Isby handlowej). 

Akove mi mbak- Kole! ga! Karols Ladwika %5; 
zl m, x 217 Ar M20— Tae Uwowsko-Czerg -Jassk= 
po 200 sł. w. a *79.— in 283— Ganku hyporecmezi po 
300 ul. w a. R856— du 506 — Aka, garbani u Aroni 
wie po Ż00 sł w a Wro - da 498— Tog hbałony w» 
gonów w Samoku 250.— da 260 

Einty zastawies su 100 N; Banka hkipot, galio 
6 proc. los, w 40 lai. 5 proc: a I0 aron prem 11010 d 
110.80, 41 pół proc, icz, w 50 iat. 10°,— do 100.7). 4 proc. 
loa w Ś0iat 296.70 do 97.40. Banks kra, 4 4 pól proc. lot. 
w 51 im, 100.50 do 101.20, Banay kraj. 4 proo ku. 57 la 
97.60 do 9*,0, Tow kred, zał ziem. 4 prać (l ezi- 
sya) 94,80 do 98.60 4 pros. tes w 4Ż i póź tamoe 92,70 
do 64.4), & pros bog, w KE lat 97,4) do $8,1 


(Oblri. za 100 sl.: Gal faad. propiuacyjnago 4 pr 
978) dn 98.50. Bukowiùskiego famd. propis. 6 proc. inf 75 
Kom. Banka kraj: 5 prod {U amisy} 102.10 du 
102.80 Pożyczki kraj. 6 proc. 1056 — do ~ - 41 pół prać 

do „ $ pros. z r. 1881 8750 do 9820. 4 wron 
roku 1823 97.— do 97 70 

BEŁomety. Duka! oszarcki 5.63 do 573 *apoleondux 
9.50 do 9-60, Póiłapecyai 9.60 do —.—, Babal rosy st 
papiusowy 1.26 da 1 37 100 warek niemioczich 5.6 do 59 — 
RE MO RE S E 


Due W cz TNA 


. 


po 200 koron a 


Wiedeń 23 lusego. Notowania wieczorne. 
Kredyty 36075, węgierskie kredyty 3853250, 
augiobank 15126, bankvere. 25150, uuion- 
bank 258450, landerbank 23400, staatsbanny 
343 25, lombardy 86.50, eibetaule 263*75, ekcye 
tytwiuowe 133.50, rima 231.50 aipiny 81.75, 
renta majowa 101.15, węg.rentam koronna 9895 
iosy tureckie 4575, marki 5872, rubis 126-87. 


Próbki 
wysyła się. 
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"ZBRODNIARZ - ARTYSTA | 


przez 


Rodryga Ottelensui. 
Przeklad z angielskiego E. Żmijewskiej. 


(Ciąg dalszy). 


„Towarzysz mój niebawem się zdrzemnął, ; wił daiej — kobieta, która mnie okradła, z nie- | 
ja spać nie mogłem, myśląc wciąż o utracie |słychaną bezczelnością podniosła alarm, opo- | wypadek wziąłem czek na tysiąc dolarów. 
klejnctów, przedstawiających wartość stu ty-| wiadając, że stała się ofiarą kradzieży. Pra-i Przyjmij go wraz z wyrazami szczerego powin. 


v 


PRZEGLĄD x dnia 2% lutego 1897. 


mieć byłem pod 


i wysunąłem się przez nie, Wyjąłam torebkę, ; 
klejnoty zostały oddane pod opiekę policyi 


; pobiegłem z nią na koniee plattormy i ukry- 
łem ją pod jej deskami, następnie przez okno 
wróciłem znowu do przedziału i uspokojony 
zupełnie, smacznie zasnąłem*. Í 


szego sohronienia. 


ści wykonania. Mr. Mitchel podziękował ukłe- f okazać kwit bostońskiej komory celnej 
nem. chanek paryskiego jubilera. 
— Nie koniec jeszowe mojej opowieści — mó- | zadowolony Arturze ?* 


sięcy dolarów i rozważając jakimby sposobem | wdopedobnie, pedrażniona utratą łupu, straciła | szowania. 


je odzyskać. Wreszcie i mnie sen zmorzył. 
„Obudziłem się nagle i zobaczyłem, że 
pociąg stoi: Wyjrzałem przez okno przedziału 
— ma Szczęście leżałem po stronie okna — i 
spostrzegłem, że znajdujemy się w Nav Haven. 
Chciałem już wyskoczyć, bo mi przyszło na i 
myil, że złodziejka może opuścić pociąg, gdy | 
nagie ujrzałem mężczyztę przesuwsająsego się 
pod samemi oknami pociągu. Dziwne jego ru- 
shy zwróciły moją uwagę, bo mi się podejrza- 


nemi wydały. 


y 
nPrzeszadł tak blisko, że gdyby okno było 
otwarte, mógłbym go dotknąć ręką; w świetle 
latarni elektrycznej dejrzułem nagle, że niesie 
Złodziejka została już okra- 


moją torebkę. 
dzioną. 


„Nieznajomy, skradając się ostrożnie, zbli- 
żył się do stosu węgli kamiennych, ułożonych 
przy torze, wyjął iadan węgiel, na jego miej- 
saa wsunął torabkę i nakrył go drugim. Po- 


tem wrócił do wagonu. 

„To przestępca nielada. 
wy 
dopóki kradzieży nie spostrzegą, 


nawet zrewidować, a potem dopiero wróci i 


torebkę zabierze. 
„Należało działać szybko. 


IBIAŁE I PIĘKNA 


Teatr hr. Skarbka. 


Jutro we czwartek 


LOHENGRIN 


opera lwowska 
pod dyrekcyą Dra Juliusza Bandrowskiego 
i Ludwika Hellera. 
Pierwszy wystep Aleksandra Bandrow 
skiego. 


po raz drugi 

opera w Jaktach a 4 odsłorach Rysrarda 

Wagnera. Raszyszer Jal. Myszkowski 
Henryk Ptavznik, król niemi«cki Jaronim 
1 ohenarin Bandrowrkl 
Elza ksieżniczka brabancka Camilo7a 
Telramund brabia brabancki Górsk! 
Ortruda jego małżonka Kaapro „icz 
Horold królewski Rery 
Godiryd młody ksizżłe “ra 


bancyi Sabizcia 
1 | Mychalewski 
-4 Rycerze brabanccy ida yt 
IV Jelożski 


Kostyumy nowe podług wz rów nadwor 
k nej opery wiadecskie| 
amtraktach powieno me palić 
papierozy tylko u tutek Niemojowskiegu. 
Mkemom w sile wieku, żonaty, po 


siada długoletnią praktykę, p szukuje po 
sady pa Ordynarye. B D. p ste restante 
Żelkiew 


Młoda inteligentna nauczycielka Niem 
ka oraz bony Francuski i Niemxi są za- 
raz do umieszczenia ra p”źradnici veta 
bióta Bodynskie: Lwów liynsk 29, kamia 
nica Andriolego 8-3 

Biuro iźozłowskiej Sxarbko "sza 
B poleca bany, Fraacas'i. Niemki, ebono- 
mów, agrodnixów oraz "szalzg nań *łażbe. 


1000 kóp zarybku 
karpi szlachetnych, morawskich 
Spiegel Kwrpfen, i Krakowskich 
jest do nabycia w gospodarstwie 
rybnem hr. Kazim'erza Łubień- 
skiego w Krakowca pod Ratym- 

nem. Zarząd dóbr. | 
Kk-nom kavsler z dłuższą prattyra 
i dobrami rekomendicyami potrzebny od 
Marca Odpisy śwłsdectw pod W. M. w Z: 
ło- ia p. Biecz 2 3 
Poszukuje amieszegovia do Zarzada 
domu u wdowca, kawalera lab ksiĝġdta. 
Może się sająć wychowaniem dxies Zua 
sie na gospodarstwia krawieczyżnia i szy- 
ciu białej bielizny. K. Z do biura "onua. 
Praktykaui gospodarczy poszakuje 
posady. Adres „Ziemiania* poste rastante 
Sanok oOo pa 
Niemka pos ukuje posady do udvie 
lania niemiecaiego tub za bone do domu 
katolickisgo. Bliłsza wiadomość Kvźmia- 
rzowska 41, sklep z neftą 1—1 
Młwda oceba z patentem ma ur cx- 
nem i dyplomem z muzenm Baranieckiuso 
(kurz przyrodniczy) woszwkuie pracy. wów 
Miekiocicza 22 parter oficyna, drzwi 13. 
Cieniu ? trzecia p'smao serdeczni uʻa- 
łowałem miasto Ciebie kachtnie, projekt 
ma razie n eberpieczny, jeszcze przeczekać, 
kocham, tęsknęe. U «l. 


Trzcina 


na użytek mularski i do poszyw- 
si jest do nabycia w najlepszym 
gatunku. w dobrach Krak wiee 
pod Radymnsm Zarząd dóbr. 
Do wymrjęcia na letnie lub stałe 
mieszkanie pałacyk na wsi przy raru 
w ładnym położeniu 4 : llm. cd miasta 
powiatowego i stacyi kolsi. oficyny obszer- 
me i stajnie mogą być dod:ne. Bliższe 
wiadomości udzieli Zarrął dóbr Mosrków 
p. Ostrów koło Sokala. Tamże do sprze- 
dania šara lokomobila. 2.42 
Amaśferów perskich cyranów fa- 
prasza Dom towarowy. Sykstuska 27 (na- 
prasiw ul, Kościuszki). s3 
waselinę żółłą 55 kr, białą kilo 
80 kr. poleca 
Ksźmierzewska 19 


4—7 


Mistrz prawdzi- 
— pomyślałem. — Nia wyjdzie z wagonu, 


Gdybym je- 
dnak wyszedł z wagonu przez drzwi, detektyw | odnalazłem torebkę i oddałem ją na przecho- 
byłby mnie spostrzegł. Spuściłem więc okno | wanie do kasy pewnego hotelu. Ma się rozu- 


Paleie tutki Niemojowskiego sze. 


togaeryń L. Menkssa Lwów 


Zarząd dóbr Stronbaby p Krasne 


st. kolej 


ma do sprzedania roniesynę do siewu bez 
kanianki. na żądanie wysyła s'e próbkę 


Kartofle 


„Cudowne 


23 pr. skrobi, bardso plenne po cenie 3 
sir. 50 et. za 
stacya Krasne. 


wortha najnowszej konstrukcyj. 


Redaktor odpowiedzialny: Ludwik Masłowski. 


100 kilọ z workiem loce 
Również m* do zbycia za | pé 

owẹ pierwotnej ceny siewnik 13 :3ẹ- 
owy, małe używany z fabryki Śchnttle- 


|jzucełnie głowę i nie zrozumiała, jak dalece na- 
raża się sama takiem zeoznaaiora. Mam powód 
przypuszczać, że ozłowiek ten był jej wspólni- 
kiem: że go podejrzywała o kradzież i gotowa 
była świadczyć przeciw niemu, gdyby znale- 
ziono przy nim klejnoty. | 
„Jakoż, pedoras gdy pociąg pędził dalej | 
w stroną Naw-Yerku, mr. Barnes, uwiademiony | ręki i trzymał go prsy samym brzegu. 
o przestępstwie, zarządził natychmiast rewizyę. 
Bardzo mnie to ubawiło. 
zmalezieno. chory w Filadelfii. Te był mój największy 
„Rad z mojege fortelu, za przybyciem do | stersztyk w całej sprawie. 
New-Jorku zaprosiłem mr. Barnesa na śnią- 
danie; żądałam, aby on jeden mnie śledził, | że jestem istotnie cierpiący; kaszel jednak 
chciałem jednak się zaraz przekonać, czy jaki | wołany był naumyślnie — lekarstwem, na 
iumy detektyw już mnie mie tropi i ozy mr. į 
Barnes kędzie się z kim porozumiewał ial 
stacyi. . 
„Przewidywania moje sprawdziły się. By- 


historyę drugiej kradzieży. 


zmylenie czujności mr. Barnesa. 


tak się zachowując, jak gdybym nie miał za- 
miaru miasta opuszczać. Potem wyszedłem ; 
szpieg mnie tropił Wsiadłem do pociągu miej- | 
skiej kolei i zacząłem krążyć w jedną stronę, 
to znowu z powrotem; wreszcie nmknąłem. 
pogoni. 

„Wyruszyłem natychmiast do New Haven, 


więc do początku. 


pozwoli się 
šoi, mieszkała ona w tym samym 
moja narzeczona. Wiedziałem, że owego 


A m = 


- 

Jen Ihnatowicz 
LWÓW : sklepy w”z*ne ulica Kepernika 1. 8, ulica 
Halicka 11. KRAKÓW 3 Sukiennice l. 20, CZER- 
1OWCE: Rynek 2. 


Najbardziej czerwona i o- 

pierzcrnięte ręce wybiela- 

ją 1 wydelikatnieją po kib- 
kakrotnem Batarciu 


kremem roślinnym. 
Słoik 80 et. 


RECE! 


ooo rr A saamas ma nanenane 


Caa aa 


væ 0 WOM 


I wowski 


Zakład zastawniczy 


przy ulicy Czarneckiego 1 1 róg placu Barnadyńskiego 


udziela pożyczki na zastaw przedmiotów zlotych, 

srebrnych, brylantów, pereł, zegarków itd. kosz- 

towności dając wysokie zaliczenia przy umiarkowanym procencie, prócz tego 

przyjmuje Zakład przedmioty nie należące do rzędu kosztowności jakoto broń 

myśliwską nowszych systemów, bronzy, antyki, platery, cnińske srebro, 
pasy lite, Karabele it. p. 

Zo szczególną troskliwośsią orzecaowuje Zakład powierzona mu zastawy opakowując 
starannie i strzegąc od wilgoci. Zasiawiający w osobnym przedziale mis żenowany otocze- 
niem, w jednej chwili zaliczkę odbiera. 

——EÓĄEĄZ 

Zakład ten zostanie wkrótce przeistoczony w akcyjne Towarzystwo a zakres 

jego działania znacznie rozszerzony będzie. Na pozostałą jeszcze część akcyj można 
zapisać się w biurze zakładu lub w kantorze bankierskim pp. Schellenberg i Krey- 


1 sera przy placu Halickim. 


Mojego wyrębu j 


manana d ; 


RATAFIA 


tak nienmykłą dobrocią jakoteż i nzds*%y- 

czajnie nicką cena przewyżtz'ją wszystkie 
dotychczas znane wyrzby 

Rutelk« litrowa . . . . złe 1% 

Batalia pół litrowa . a a dra 0:60 


JAN MUSZYŃSKI 


Lwów Rynek 40. 
2 osła butelki na pozyłxą 5 kig. 


Berger, Volk et Cie 


Centralny skład : 
Wiedeń, Opornriug 6. 


Rękawiczki 


pnia Zbadany i komit | 

zki ini adany i za znakomity a- 
zau reż mz vnany przez prof. Dra Stepczan || 
he dk wj skiego, radzcę dworu Ludwigs, 


SEEEN] || Pref. dra Korczyńskiego, radzcę 
ESTA dworu pref. Alberts 

A i ds użycis polecony przez 

jaa] Pył radycę dworu Dra Brauna, radz- jif 
7 H cę sanitarnego Dra Osera, radz- | 
e4 4) cę cesarskiego prof Dra Win- 
| 64 ternitza. 


84 lid- P> z 
ne sl Odznaczenia: 


PA i, Ą Honorowa nagroda ck. miniaterstwa handlu 
< 47 Nagroda rządowa ck, ministr. rolnict "a 


OGE Fa 
-e 


Motylewski i Krzyszkowski 


Lwów plao Maryacki liczbą 6. 


PAE EN 
W Zakopanem 


xw nader kor'vstnana połołaniu, trzy domy 
o 24 qokojach, obok siebie położone, no 
we przebudowrene, wygodnie urzadzone, 
z ealkowitem wewnetrznem urzgdeni*m 
za stajn'ą i wszownią sa zaraz z wol+»ej 
reki do sprzedania 
Wiadomość w kancelaryi adwoksta 
Dra Kozłeckiego w Nowym Targs. 


K aw najlepsze gatunki wypróbowane 

y przed zakupnom o smaku cty- 

stym aromettycznym, ktre rozeyla franko 

opłacone do kaidej stxcyi pocztowaj da ac 
opust BO ct. przy posył:e 


Z. 


Poleca jedynie handel a” 16m por Pn gd 
cd cst | | go EFFET TE E 
Leonarda Soleckiago Najtańszy skład towarów i A: £ apiigijati 
JĄ sptycznych | mechanicznych w SEFT fedoun Enge 
wo Lwowie ulica Bator g» liczba 3, R. Kanarniokiesa -Ë je ER) BER: „SE 
pół kila kawy Ceylon zielonej probnej 90 ct. | Se aa WII; F -5 F Pars EE pE 
pòl kiio kawy Ceylon rielonej średniej wa Lamwie piso pliakri lloba 1, ; jg: są TE 
pAlkie-ksvy Ceylon zielonej zemdniej 6) (28 c sł A E CH 
a eylon zielonej przedaie ATTA 
mr LOL. a l ; aajtai- $ R R a: 3333 = Ki 
pół kilo kawy Csylen zielonej grubozia szych o egs "AJE s3%3 
nistei złr, 1.08. kulary, 2a SĄ FOTOWE- EF: 
pól ye kawy Ceylon zielonej wybiera Toad EPE s ge E PEELEE 
nej slr. | 10. ornaty, arag e s 
pół kilo kawy Ceylon zielonej perłowai|baromećry, ciepiomierze, mikroskop”. |%r è ki R fi RREJE 
ełr 1.08, kompasy, taiay miernieza, rajscaigi its EEs2$R* Pa z 
śl kilo kawy Mocca arabskiej slr. 1.08. |Ursadiemdo dreonków alektrycnnys* TE E ug RTA 4 
pół kilo kawy Jawy złotej złr. 1.08. Zamówienia z prowincyi załatwia pumits ea sE Sa J p: 3 
przy udbiorze kilograma w miejsca _ |alnie odwrotny poog., Weaselkis nap 2i: 5 BsrRE „AE 
opust a ct pajtarie: i aairyaalef "= 
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w 


rzebranism. W ten sposób okoliczności, lecz miałem jedną nad polioyą 
mogłem chyba znaleść dla nich bezpieezniej- 


= „Oto, panowie, historya mojej zbrodni. 
Goście przyklasnęli pomysłowi i zręczno- | Dla odzyskania własności pozostaje mi jaś tylko 


No i cóż, jesteś 


'— Nazupełoiej. Wygrałeś zakład. Na wszelki 


— Dziękuję ei — odparł Mitchel — biorę 
l ozek, bo pieniądze te zaraz mi się przydadzą. 
Tymozasem jednak muszę państwu opowiedzieć 


„  Wssysey pepatrzyli na siebie ze zdziwie- | nie przychodziło mi do głowy, a sądzę, że je-|! 
niem, Thanret zmięszał się widosznie. Pedniósł | dno lub drugie jest trafnem, bo poznałem do- 
de ust kieliszek burgunda, potem wziął go do Í brze tego człowieka. 


— Przypominacia sobie, panowie, że pad- | 
Naturalnie nio nie | czas maskarady u państwa Rawlston leżałam i 


„Każdy, ktoby mnie widział, przysiągłby, i 


żądanie zapisanem mi przez doktora, któremu 
wyjaśniłem, o co mi chodzi. A chodziło mi 0; 


„Domyślałam się, że jego agent będzie 
łem juź śledzony. Wróciłem więc do hotelu, | mnie tropił w Filadelfii, na jego to benefis nda- 
tem chorobą. Ale uprzedzam fakty. Wracam: 


„Po kradzieży w pociągu zamordowaną | 
została kobieta. Dziwnym zbiegiem poliser 
"mn, 


czoru szpieg szedł za mną z teatru do tego do- (i oszukującego przy grze. 
mu i że ozekał przed nim aż wyjdę. Gdy zbro- | 
dnię wykryto, świadczyło przeciwko mnie wiela ł4m: W kilka dui po kradzieży, spotkali- 


amy się w pewnem towarzystwie — znajdował 
„Nie przewagę: domyślałem się, że ezłowiek, który |się w niem także mr. Barnes — wynikła na- 
j klejnoty ukradł, nie znalazłszy ich w obranej | wet ciekawa rozmowa. Stałem na uboczu, uda- 
kryjówce, wpadł w gniew szalony i o wykra- ! jąc, że jestem zajęty czem inaem, lecz w isto- 
dzenie posądził zrabowaną kobietę Prawdopo:: cie przyglądałem się twarzy tego człowieka, 
dobnie zatem udał się do niej i zażądał zwro- | która mi się wydała znaną. Nagle przygomasa- 
tu, a gdy mu powiedziała, że klejnoiów nie łem sobie, żem go widzisł w klubie i gdzi á 
ma, w przystępie wściskłości, gardło jej pode- | jeszcze, ale gdzie? Po chwili usłyszałem, jak 
rznął. w rozmowie z mr. Barnesem nadmienił, ża 

— Mylisz się pam w swych przypuszoze: | znajdował się w pociągu, w którym zdarzj la 
niach. Kobieta została zamordowana podczas | się kradzież i ża został zr -widoweny przed ın- 
snu, bez walki i oporu — przerwał mr. Barnes. į aymi. Słowa te odźywiły moją pamięć. 

— W takim razie złoczyńca zakrądł się ps- „Wiedziałem już w jakieh okolicznościach 
wnie do jej mieszkania i zamordował ją, żeby jta postać przesunęła się przad memi oczyma. 
tem łatwiej znależć klejnoty a przytem pozbyć | Miałem przed sobą złodzieja, który ukrył klej- 
się wspólniczki, której już nie potrzebował, ajnoty w stosie węgli. Nie wiedziałem jeszcze 
która mogła go zdradzić. I takie przypuszoze- ; wówczas o morderstwie. 

„Należy pamiętaó, że i przeciwko mnie 
jprzemawiały siine poszlaki; więs nietylko z obo- 
wiązku wobec społeczeństwa, lecz i dla siebie 
W chwili tej Tkaurst chciał podnieść do | śamsgo musialam wykazać, że ozłowiek ten 
Í ust kieliszek, ale mr. Barnes ujął go i wychylił } jest winnym. 
maj- | do dna. Francuz pobiadł z gniewu i zwrócił | „Powzżiąłem w tym celu plan dość śmiały. 
{sig do detektywa, chciał ma coś powiedzieć, | Postanowiłem zaprzyjaźnić się z tym łotrem. 
,leeu Barnes przechylił się na krześle i pokazał; Scjiągnąwszy go pewnego wieczora do swego 
mn lufę rewolweru, który trzymał pod stołem. | mieszkania, oświadozyłsm mu, że w kartach 


i re 


wy”. 


OJO | toj mimiki nie spostrzegł Słuchano Mitchela , wat wygrażać, lecz obstawałem p'zy mojem 
f ciekawie. twierdzaniu; wreszcie zaproponowałem utwo- 
p Muszę panom wytłómaczyć — mówił — j rzyć z nim spółkę dla ogrywania bogatych 
jjakim sposobem tego człowieka poznałem. Wi-, ludzi w klubie, tłómacząc, że nie jestem tak 
„działem go gdy się skradał vod oknami wago-; zamożnym, xa jakiego nchodzę i że to oo mam, 
jnu w Now Haven, miguął mi tylko przed eczy- wygrałem w rozmaitych jaekiniach gry w Eu- 
ma, nie mógłbym zapamiętać jego rysów, gdy- ropie. 

bym je widział po raz pierwszy; potem dopiero „Wtedy przyznał, że ma swój „system.* 
przypomniałem sobie, że te twarz nie jest Mi Zawarhśmy z sobą przymierze, choć zdaje mi 
wieczora w klubie wi”zia- się, że niezupełnie mi ufał. U 


go 99m, że pawaego l 
grającego w karty i 
(Ciąg dalusy nastąpi) 


wie. lem tego samego człowieka, 
„Oto, w jaki sposób to sobie przypomnia- į 


AŻ Zi ni. PAPER E E ~ Poleca swą 


Ważae dla pp. Przemysłowców, Rolników. EEA ETRO 
i przedsiębiorstw budowy! "a. "ad" Pei 


E. Bredt i Spka w Ottyn EE" 


Lwów ul Ormiańska 12. 
między Stanisławowem a Kołomyją 


Fabryka maszyn i kotłów parowych, adlewarnia żelaza 
fabryka parkietów i deszczułek dębowych. 

, Zatrudnia czterysta robotników krajowców 

Dostarczą urządzenia dla wszelkich gałęzi krajowego prze- 
wysłu jako to: 

Rafineryi nafcy, głębokich wierceń i kopalnietwa nafcowago, |> 
tartaków parowych, gorzelń rolniczych, fabryk spirytusu itp. 

Dostarcza również potrzebne aparaty, maszyny i kotły paro 
we, transmisje, pompy, maszyny i narzędzia rolnicze. 

Dla przedsiębiorstw budowy kolei | prywatnie budających. Słu 
py z żelaza lanego, słapy pod rynny, żelazna kuts konszrukoye, 
rury odohodowe, zapory kanałowe, żelazne schedy, tory kolejowe, 
wózki kolejowe, składy kół, wyciągi czyli windy do budowy. Odle 
wy w żelazie i metalu podług własnych i nadzsłanych modeli. 

Pierwsaorzędne refarencya i najlepsze świadootwa wybitaych 


S<qarowidło da osi f 
u Cement, Gips, Teri 
ł Dektn 7 do dachów 


M] 70/668 taniej jak wszędzie | 


ALOJZY GYBNER 


spucymliwta od lat przeszło 20 dla cho- 
sób nkórnych, waneryrznych jakoteń dia 
ahorób pęcherzowych. Na zada sie poradałk 
Ta mężazywa (zapałnie nowa papon) 
$ slr. (paartą dyskretnie), Poraduik dla 
kobiet pocztą 60 ct. Larów, ul. Zim a 
RK 5 nredymaie nd 9—10 i ad 3-—£, 


osobistości w kraju stają nam do dyspozycyi. Í 
Wszelkie rekonstrukcye i naprawy jak najtaniej 
Ceny umiarkowane. 


C. k uprzywilejow 


(FABRYKA. SZKŁA 


taflowego | zwierciadłowego 


KUPFER & GLASER 


' Lwów ul. Kaźmierzowska l 28 


polecają swe najiepsze wyroby 
kralowe 


Szkła w tallach 
we wszystkich jakościach i rozmiarach 
zwłaszcza 
Szyby selinowe (belgijskie) 

BZKŁO DACHOWE f 
kolorowe, matowa i w deseniach, 
szkło zwierciadłowe 
jak i lustra w ramach itp. 
osyklenia nowych budowli 
wykonnja się pod gwaran- 
cyą najstaranniej 

Iy I dłament do rźnięcia szkła. 


-æ eenean mes etot 


4 złoie, 18 srebinych medali, 30 listów yo hwalnych i dyplomów usuwia 


Izwi” dy Korneuburski à 
odżywczy proszek dla ŻĘS 
bydła 
Woteryrarsko-dystetyczny średek dia koni. 
bydła rogstego i owiec. 
Od 48 lat u'ywany x n jlepizym skutkiem w nai 
pierwszych stajoizeh, a to pedauaas bratu anotyta u 
zwierząt w złem trawien'u, da poprawienia i omno 


ionia wydutności mleku. 
Cena pudełka 70 et. Pół pudełka 8% c'. 


Prawdsiwy tylke z niviejsrg marką do nabycia we 
«nzystki-b sptekvch i drogue"yaeh. 


Głórny skład: 
Franciszek Jan. Kwizda 


c. i k. sustro-węg. i król. rumuński dortewca 
aptekarz obwedewy 
w Kerneubargu ped Wiedniem 


ne w 


AR 1 AC ADENO WROTE. DOKI ARCO 1 M =a m 


Handel Herbaty i Kawy 


EDMUNDA RIEDLA majątek ziemski 


5 a do 300 morgów obazwru, blisko kolei, w 
we Lwowie plac Marjazki I. IO. równinie, z prsepływającym przes dwor- 
poleca najlepsza gatunki 


skie grunta strumieniem, raczy przesłać 
krótki opis psd adresem Lwów M. u 


Kto ma na sprzedaż 


poleca 


H E R R A T Ẹ Y poste restanta, 1—6 
smaku czysta aromatycornym, któe 
zblorn majowego : re rozsyła tranco opłacone do kaš- Śmierć myszam I szęzurom |! 
dej stacyi pocztowej 4%, kg. w wo 
3, kl. Congo zł 160 reczku pół kg. WO 
Bonchong czarna 9- |iyrtorico . . : : . 9,— —,96 SuSe 
» zbiór majowy 3. |Cgbs grutosiarnista 9.50 —-.97 ) 
Kaysow czarna , . 4— Caylon zielona 10.— 1.- » 
Mełange de Londor 4.— à „ przednia , 10.40 1.04 R 
Wysłewki kerbrt 1:30) „ , „ gmb. ziar. 10.75 1.68 : 
Wysiewka najlepsz. z perłowa . . 19.75 1.08 
herbat , . . . 1.60/Mocca arabska aromat. 10.75 1.08 
Jawa złota, + 10.75 1.08 
Opakowania nie liczy si Jedyna niezawodna 
Zamówienia z prowincyi wyayla ałę odwrotną pocztą. 


+ umęw u, "mea 


TRUDIZKA TTEĘ 


na Kzeęmiiry, myszy domowe i 
polna. 


AEWATOUT AEO |< WNETIEFTĘAKAWG 1 TM PER NM WUREE 


B z 
R. Ditmar, Lwów 
polega najisp*zą, n ezapalną, bez żadnych domieszsk benzyny 
z olajzmi nafą, od tylu lat znaną z dobroci i bezpieczeństwa | 
Szan PT. Publiczności, po możliwie umiarkowanych osnach. $ 

Z nadokodzącym saroasm polecam się łaskawym wzglę- 
dem Szan Panom przamysioweom i przedsiębiorcom większych 
wsrsiatów, zapawniasjąc im najlepszą, bezpieczną natię, po 
znacznych zniżkaąch. 

Nafia cesarska krajowego wyrobu, nsdająca się do no- 
wych moi h palników z siaiką Auera, aloowiem przy gor: 
szych gatuakach takowe nie fuukeyonują jak powinny, lab 
wcale. Dostawę do domu uskutaczniam cd pęciu litrów bez 
żadnego osobnego wynagrodzenia, 

Dia dog 'dności Szan Pabliczności zaprowadziłem sprze- 
dat ssygnat na mafię w składzie lamp przy placu Maryackim 

WP.: Stunisiawa Markiewicza Alberta Szkowrona 
„ Mussałowicza i Janisa St. Wojciechowskiego 
za okazaniem których wydają nafię składy moje: 


Przewyższa wszystkie dotychczas w 
tym celu ażywaas. Driała trająco tyl- 
ka na gryzonie, 'glire4) szczur, mysz, 
królik. Dia ludzi i zwierząt domowych 
jak pies, kot. drób itp. nieszkodliwa. 

| Wysyłki w waszkach mo 30—60 ct. 

11 sir, poczta o 10 ct więcaj (na list 

fracht i opakow-j uskutecznia odwrotnie 

at pobranie Skład i laborateo= 

ryum nrzctworów cham. Ja- 

mm mona, mg tarm. w 
aa". 


1 xio trucizny 2 str., 4 1 pół kila 
7 adr. KA et. 


Hartowny skład na Lwów L» Wła» 
dek i A Krajewaki, Aptak!: Kaq- 
omga, Medeuina, Mieluioa. Przemyśl 
A. laplsukiewicz, Raws reska, Sokal, 
Waraż, Woiniłów, Malagi: Bielsko 8, 
Gatwinski. Iawarze A Temicki, 


| Za 50.000 złr. można nabyć na 
Q | przeżycie 
ul. $obieskiego 1. L. ul. Czarnieckiego | 1 Ẹ e t k 
Eksuedycye na prawincyę zalatwiam dwa razy w tygodaiu tj. we wie- maj a © 
rek i w soboty, w bac"kach orygiaalnych po 130 litrów 1 w mniejszych be- © 
czatkach znwarteści 60 do 68 lite+w, lab kamionkach. Boczki lub inne naczy- wyrurtości 100.000 zt. 
nie licze po cenie koszta. È s Wyiaśnień udziela J: Strychow- 
| U E o Fx SZECA ski, Kraków, Karmelicka 26. 
Drukarnia Bar. St. Mauiżokiego Sz otel Żoraa Zarządca W. Hodak. 


,Frenonz uspokoił się odrazu. Nikt z obsonych | ozzukuje. Z początka oburzył się, zaczął mi na- 
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